
ROK VII. M A R Z E C  K W I E C I E Ń  1 9 3 4 Nr .  3  i 4 .

POŁOŻNA
M I E S I Ę C Z N I K

O R G A;N S T O W. 
Z A W O D O W E G O  
P O Ł O Ż N Y C H  
M A Ł O P O L S K I  
L W Ó W — K R A K Ó W

C e n a  p o j e d y n c z e g o  
n umer u t i O groszy, 
w przedpłacie  k w a r ­
t alne j  Złotycn 1 dO

Redakcja  i Ad mi n i ­
st racja : L w ó w ,
P i j a r ó w  L  4. 
Telefon 126 i 88-50.

Re dakc ja  na Kr aków 
ul. Kopernika  L. 17. 
T e l e f o n  Nr.  102-65

K O M I T E T  R E D A K C Y J N Y :

Redaktorzy naczelni, Lwów : Doc. Dr. Mączewski S tanisław , Dyr. Państwowej  Szkoły 
Położnych.

Kraków: Dr. Rutkow ska A da , Dyr. Państwowej Szkoły Położnych. 
Redaktor odpowiedzia lny  Dr. Jan Bażowski, Lwów, Pijarów 4.
Lekarze, Lwów : Dr. D oliński Józef, Dr. Gerhardt Leopold Dr. Krzyżanow ski M arjan,

Dr. Newlińska Halina. Dr. Schnek Fryderyk, Prof. Żuraw ski K azim ierz. 
Kraków : Dr. A rsenicz Roman, Dr. Nowak Stanisław .
W arszawa: Dr. C ieszyński FranciszckKsawery.

Położne, L w ów : A dam ska A niela , Gwożdziowa Paulina, Leszczyszyn  M arja, Łobocka 
W ilhelmina, Panzowa Ludwika, Puchalowa Anna, Sanecka M arja. 

Kraków; Halamowa A .. Nablowa K.t Brustow a S. — D orotiak S .f Kąkolniki — 
Gierszowa w Wiśle.

Wszystkim P. T  Czytelniczkom  » Położnej“ zasyła  
życzenia Wesołych Świąt 

REDAKCJA.

Dr. K. F. C IESZYŃ SK I -  Warszawa.

O rgan izac ja  opieki nad noworodkami w Miejskim 
Zakładzie Położniczym im. Ks. Anny M azowieckiei 

w W arszawie.

Minęło zaledwie ki lkanaście lal od chwili ,  k iedy  za­
gran icą,  fi ki lka lal dop ie ro  od nio inen lu ,  w  k ló rym  u na s  
w  Po lsce  w p r o w a d z o n o  do Iilxui.Lt i ż a k  lądów Po łożn iczych  
potnoc  | tedja lrvczną .  O tw ar ta  d o n ieda w na  s;pl*a\va opieki 
nad n o w w o d k a n u  wstąp i  la tein sa m e m  wT s tad jum  rea l i ­
zacji,  k tó re  jeszcze luylzie wymaga ł  > pewnego czasu i w y ­
siłku, n im  oslaleeznie  s p ra w a  w ykrys ta l izu je  się W urny-
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s iach  wszys tk ich  za in te re sow anych  i będzie- mogła  być  
i iważana  jako zamknięta .

A b y iw ię ć  rzuc ić  pew ne  świat ło  na obecny  s tan tej 
sprawyg poda ję  n in ie js zym  do wiadomośc i  ogólnej  ■organi­
zację  opieki  nad n o w o r o d k a m i  w  Zakładzie  Po łożn iczym 
im. Iv>. Anny Mazowieckiej.

Na jw yższym  celem, do jakiego dążymy,  jest  dobro  
now o ro d k ó w .  P r a n i  jemy więc nad zmnie jszeniem do m i ­
n i m u m  z a c h o r o w a ń  i śmie r ie lnośc i  noworodków' .  I 'onieważ 
n a  teren ie  Zak ładu  mieści się Oddział  W arszaw sk ie j  Miej­
skiej  Szkoły Po łożnych ,  d rugim celem naszym  jesl  szkole­
nie  uczenie  łejże Szkoły wr zakresie  opieki  nad uowrorod-  
lCiem. Pon iewnż  zaś Zakład ze wzg lędów oszczędnościo 
vyych nie p os iada  pe rsone lu  pielęgniarskiego ani  dla matek,  
an i  d la  n o w o r o d k ó w ,  lecz tylko ki lka cUUowvch po łoż ­
nych ,  ,iako odpow iedz ia lne  ins truktork i ,  a  całą  p racę  p ie ­
l ęgn ia rską  około m atek  i n o w orodków  w y k o n y w u ią  ucz t  
nice,  d rugi  cel nasz,  t. j. szkolenie uczenie  jes t za razem  
ś rodk iem  waiielania pierwszego celu vr życie i to ś rodk iem  
z n a t u r y  rzeczy m ało  doskona łym

Ze w s p o m n ia n y c h  względów'  organizacja  opieki nad  
liowmijodkami w' n a s zy m  Zakładzie  m e  może  być  idealna 
i n ie  m oże  uwzględniać  wszys tkich  indyw id u a ln y c h  wvma-  
gań  poszczegó lnych matek,  lecz musi  z tych sa m y c h  p o ­
w o d ó w  być  p ro s ta  i z na tu ry  rzeczy' ee lowo-schemab  cz- 
na. Wsz«lKiic z lecenia  zapobiegawcze i lecznicze m u sz ą  
b y ć  krótkie ,  proste ,  j a sne  i s te reotypow e,  aby  matk i  w ie ­
działy,  czego m ogą  od opieki  zakładow ej wymagać,  a in ze- 
n ice  nauczyły się jak na jgruntow niej tych  metod  p o s tę p o ­
w a n i a  . później  s to sow ały  je  w prak tyce  jirzez cale swe 
życic. Z łych względów'  badan ia  ani doświadczen ia  n a u k o ­
wa nie mogą  b v ć , b r a n e  pod uwagę, gdyż odwodz i łyby 
uwagę Od dw óch  p ow yższych  celów i nic1 m i a h b y  pcw no­
go g run lu  ]>od nogami  wobec b r a k u  odpowiedn io  przygolo 
w anych  pielęgniarek

Pods lawow ą opiekę nad  n o w o ro d k iem  w y k o n y w u je  
uczen i ta  szkolna, k tó ra  lej opieki  i wogóle pielęgnacji, 
dop ie ro  się u c z y .  Sląd zdwojona  musi  być czujność p o ­
łożne j -inslruklorki ,  mające j  do pom ory ’ zwykle na zmianę  
3 l. zw prak tykan tk i ,  etyli uczeniee, k tó re  dawnie j  lub 
ostatnio ukończyły'  Szkołę  P-olożnych N iedoskonałość  czyn­
nika, wykony wującego  p o ds ta w ow ą  opiekę nad n o w o ra d -
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Ry c in a  I. P i e r w s z a  sa la  dla  n o w or o d kó w (20 ł óżeczek) .

kami,  zna jd u je  n a tu r a ln y  regu la to r  w  m a tka ch ,  które ,  co- 
dzi-ennie przez wizytu jącego ped ja l ro  p o i n fo r m o w a n e  o p o ­
t rzebach każdego n ow orodka ,  t ro s k h w e m i  oczami  malezy-  
n e m i  ś ledzą wszelkie  czynności  uczenie  i na jsku teczniej  
w y k r y w a j ą  ich zaniedbanie .  Ta n a tu r a ln a  k o n t ro la  matek 
n ic  m oże  jednakże  przeszkadzać  we wcie lan iu  w  życie za 
sad h ig je n ic z m c h .  gdyż p rzesądom  r ó ż n y c h  m a t e k  p r z e ­
c iw s tawia ją  sic w y t rw a le  i zgodnie ped ja t ra ,  po lożna- in-  
s l r u k to rk a ,  p r a k ty k a n lk i  i stale przez n ich  kontrolowanie 
uczenice.

P o d  bez poś re dn ią  opieką p e d ja t ry  wT Zakładz ie  p r z e ­
chodz i  n o w o r o d e k  dop ie ro  po p rzewiez ien iu  go na sale p o ­
łogowa), wzgl. dziecięcą,  gdyż w  życiu liaogól ■ pcdjnli  \ 
n ie  b y w a  obecny  przy porodz ie  Aż do p rzewiez ien ia  go 
na. sale połogową,  względnie  dziecieeą n o w o r o d e k  pozo­
staje pod  op ieką  położniku,  z k tó ry m  p e d ja t ra  spo tyka  sie 
c o d z :ennie  i może  om ów ić  wszelkie  wątp l iwości ,  oraz  p o ­
łożnych ,  któ re  przez pćwien  Czas 'b ez p o ś re d n io  w s p o l -  

p r a e u j ą e  z ped ja l rą ,  mialy^ m ożność  g run tow nego  przy-  
sw o jen ia  sobie  zasad r ac jona lne j  opieki  nad now orodka m i .

Z chwalą przywvlezienia n o w o ro d k a  lia -sale po łogo­
wą, wzgl. dziecięcą,  uczenica obow uązana  jest  p o d a ć  dz iecku
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w nóżki  bu lełką  z Ciepłą wodą ,  owin ię tą  w  pieluszkę,  
czyli l. zw. przeze m n ie  „gościnną  butelkę",  o ile n a  sali 
po rodow e j  nie uczyn iono  lego zaraz po  porodzie .  Za rządze­
nie  to w ychodz i  z założenia , że różnica t e m p e ra t u ry  w e lo ­
n ie  matki  i na  sali po ro d o w e j  jest  zbyt  duza,  zeby 
n o w o r o d e k  lego nie odczul ,  i m a  n a  celu zapobiegnięcie- 
n iep o t r ze b n e m u  e w e n tu a ln e m u  ws t rząsowi  se rcowo-naezy-  
n iow em u,  k tó ry  może  s łabsze lub  n iedonoszone  dziecko 
przyprawie  o śmie rć  lub p rzyczyn ić  się do późniejszego 
pow s ta n ia  twardz iny  albo innego zaburzen ia  w  przejściu 
do własnego życia.

Czy n o w o r o d e k  m a  by ć  stale ogrzewany,  decyduje- 
ped ja l ra ,  k ie ru jąc  się w agą  i t e m p e r a t u r ą  dziecka,  którą  
mie!rzy się dziecku codziennie  r a n o  i w ieczorem  i rysuje  
na  o d p ow ie d i r e j  karcie. Now orodk i  poniżej  3.000 g. są 
zazwyczaj  s tale ogrzewane  szklaną  b u te lką  z c iepłą  Wodą, 
k ładz ioną  w  poduszkę,  a dzieci ni edonoszone  -poniż ej 2.000 
g. g u m o w ą  bulclką,  s tale k ładz ioną  p o d  poduszkę  lak d ł u ­
go, aż  dzieci ni e  s ianą  się zdolne  do wydworzenia  wdasncj 
Icm p e ra lu ry  m in im a lne j  n o rm y ,  t j. 00,0 —• 07,0". Jeżeli  
gumowni hu le lka  nie wys ta rcza ,  kładzie  się oprócz niej 
w poduszkę  jedną ,  a nawel  I rzy szklane butelki wzdłuż  
nóżek  w p o p rz e k  s iópek;  poz-a leni owija  się g lowkę  
wcześn iaka  walą ,  kładzie  go się do na jgrubszej  poduszki  
i nakrywał  jeszcze kołderką.

Spec ja lnych  eiep larek  ani wylęgarck  nie używam;, 
z n a s tępu jących  powuidów. Cieplarki gazowe czy liallo- 
wg uw ażam y  za niehigjcniczi ie  że względu nu zan ieczysz­
czanie  powie tr za  w t danej  ubikacj i  i na  n iedos ta teczny  
wogóle dos lęp  powietrza do zamkniętego  pudla.  Cieplarki 
e lektryczne,  czy lo w postaci  z am kn ię tych  pude l ,  n a s u w a ­
jących  Ic same zastrzeżenia,  czy też m ałych  pude lek ,  p o ­
zostaw-iającyc h główkę dz.ecka na zewnątrz ,  poza dużym  
kosztem zużycia  p rądu ,  są niebezpieczne, o ile nie pos ia­
da ją  drogiego r tęc iowego au tom atycznego  regulatora .  P rą d  
miejski bowiem zależnie  od nasilenia zapo t rzebow an ia  go 
na mieście,  w  rożnych  po rach  dnia,  ulega lak wielk m 
w a h a n i o m  wr natężeniu,  że wcześn iak  ła two może ulec 
n iedogrzan iu lub przegrzaniu.  Cieplarki wodne ,  czyli w a ­
nienki  o pochvójnych ściankach,  w ym a ga ją  również, d r o ­
giego rtęciowego au lo m aly cznego  regula tora ,  a przede-  
wrszyslkiein stale bieżącej  cieplej wmdy.



P O I  O Ż X A 33

Rycina  II. D r u g i  sala dla n o w o r o d k ó w  (28 łóżeczek) .

Wszys tk ie  te t ru d n o ś c i  n a tu r y  f izycznej,  m e c h a n ic z ­
nej i ekonomiczne j  da ły by  się n iewątp l iw ie  u sunąć  i ua-  
pewno uczy ni l ibvsmv to. gdyby nie względ\  na tury psy 
chicznej ,  które  p rze m aw ia j ą  p rzec iw  używan iu  sztucznych  
c iep larck  w Zakładzie.  Mając taką  m ec han iczną  cieplarkę,  
uczcnica polegał  d»v zbydnio na niej i m og łaby  się ła two 
zaniedbać  w w y ka z yw a n iu  należnej  s ta rannośc i  i t rosk l i ­
wej opieki /  w k tó rych  po w in n a  się szkolić. P rzedewszyst -  
kiem zaś nauczyłaby się p ie lęgnowanie  dzieci niedonoszo-  
nvch  w takim stopn iu  uzależniać od tych zwodn iczych 
w a r u n k ó w  zewnę trznych ,  ze później  w  naszem b iednem  
życiu, w k tó rem  o środki  m a te r i a ln e  lak t rudno,  zbyt 
łatwo s tawia łab i  k r z \ ż \ k  nad  dzieckiem n iedonoszonem, 
t łumacząc  swoje lenis two b rak i e m  c ie p l a rk i , -k tó ra  w  jej 
m n ie m a n iu  j e d y n i ’ mogłaby'  u r a to w a ć  dziecko ( idy za; 
p rzekona  się w Zakładzie  osobiście,  że p ro s lem i  bu te lkami  
i s t a r a n n ą  t rosk l iw ośc ią  można  len sam  cel os .agnąć, 
nie pokusi  się o takie Uumaczćnie.  Najważniejszyun a rg u ­
m en te m  zaś jest fakt, że bl isko ośmio lelnie  osobis te  d o ­
świadczenie  przekona ło  nas  o n iebczpw czeńs lw aćh  elektry 
■eznej c iep larki  i o z liędności  m echan icznych  cienlarek,
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g d j ż  ni e  mie l iśmy p rzy p a d k u  śmierci  d z o e k a  ruedonoszo-  
nego, v» k tó rym  musicdibyśmy z cala  pc\v.nośtią sobie  p o ­
wiedzieć,  że m ec h a n ic z n a  ciepl -rka by ł ab y  dziecko bez ­
względnie  uratowała.  N a tom ias l  uda ło n a m  się tenu  p ro  
s lenn  sposobam i  ogrzewania  u t r z y m a ć  p rzy  życiu w ie le  
wcześniaków, ważących  pyzy urodzeni  u 1000 - 150,') g.

Odżyw ianie  n o w o r o d k ó w  u n o r m o w a n e  jest n a s t ę p u ­
jąco. Podczas  pierwszej  doby  n o w o r o d k i  o t rz y m u ją  wodę  
przegotow nną  z 3 proc.  c uk ru  bez ogran iczenia  w  razie  
płaczu.  P o  raz  p ie rwszy  p rzys taw ia  sie je do piers i  n a j ­
wcześniej  po  12-tu,i a  na jpóźniej  po 21 godzinach  po u r o ­
dzeniu się dz iecka  bez względu n a  Ib, czy m a t k a  m a  
p o k a r m  czy nie. W y c h o d z i m y  z tego założenia , że ssanie 
dz iecka s tanowi bodziec, p rzysp iesza jący  wydzie lan ie  p o ­
k a r m u  przez pi er ś  matki  W y ją tek  s tanow ią  dzieci m a tek  
gruźl iczych p rą tk u jąc y c h ,  k t ó r y m  poda je  się p o k a r m  ścią­
gany  od matki.  Jeżeli  m im o  ssania  dz iećka jner s  matk i  
nie  wydzie la  dosyć  p o k a rm u  d la  danego no w o ro d k a ,  d o ­
k a rm ia  go się p o k a rm e m ,  śc iąganym  do kubeczka,  p r zed ­
stawionego w ra z  z łyżeczką, k t ó rą  się doka rm ia ,  n a  r y c i m o  
IV-tej pod  7). Bezwzględnie  p rzy t e m  zakazu je  się tir,a6 
p o k a r m  matek,  w yka z u jąc yc h  d o d a t m  odczyn W  a, co na  
szczęście s tosunkowa) rzadko  m a  miejsce.  W  razie  zupeł-  
nego b r a k u  p o k a r m u  u matki ,  lub w  razie, jej śmierci,,  
względnie  wyp isan ia  jej do szpitala,  k a rm i  się now o ro d k i  
m ieszanką  r ó w n o w a r to ś c io w ą  z p o k a rm e m ,  p rzy g o to w y ­
w a n ą  codziennie  w  Zakładzie  w  p rzep i sow y  sposób  (pół 
mleka,  pot wody i 8 ‘/«°/n cukru) .  N ow orodk i ,  kar i inone  
wyłączn ie  mieszanką ,  o t r z y m u ją  z r eguły sok ow ocow y 
łub ja rzynowy jako  wi taminy ,  k tó ry c h  jes t  b a rd z o  nialo> 
w m leku  gotowanem.

W  na s tę jm ye h  dn iach  j irzystawuanie do jiiersi, wzglę­
dn ie  p o d a w a n ie  mieszanki  -odbywa się zależnie od w a g i  
dziecka w  j edną  do czterech godzin. W cześm ak i  1 — 1 ’|s 
ki lowe co i?|s godziny, 2 — 2 ’|2 ki lowo co 2 'godziny, ,  
n o w o r o d k i  2' |s — 3 ki lowo co 2% godziny,  3 — 3 lU- 
ki lowe, co 3 godziny,  3’|* — 4 ki lowe co 3'|, godziny,, 
a dzieci powyżej  4-ech k i log ram ów  co 4 godziny.  I n d y w i ­
dual izac ję  tę w pro w a d z i l i ś m y  od czasu oddzielenia  w ię k ­
szości noworodków '  od matek ,  t j. od lijica 1930 r. i s k u ­
p ienia  ich  na  2-ch salach ( jńerwsza  i d ruga  rycina) .  K a r ­
mien ie  takie za rządzono  z nas tę jmjącyeh  d w ó c h  w zg lę d ó w ;
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Ryc ina  III W ó z e k  do p r ze w o ż e n i a  12 n o wo ro dk ó w.

po p ie rwsze  noworodk i ,  zależnie  od ich wielkości , m a j ą  
różną  po jem ność  żo łądka  i różne  ilości p o k a r m u  mogą  
p r z y jm o w a ć ;  po  drugie  p rzy  tym sposobie  uczcnicc m a j ą  
pracy  bardziej  r ó w n o m ie r n ie  rozłożoną ,  gdyż nie  p o t rz e ­
b u ją  od razu  wszys tk ich  dzieci do m a te k  zanosić  względnie  
zawozić,  co uskulcezn ać m o g ą  z a p o m o c ą  obm yślonego  
przeze imne  wózka  piętrowego,  p rzeds taw io nego  n a  r y c i ­
n i e  I I I  -ej . W  len sposób  co 1/2 godziny inne  dzieci są  
przy piersi ,  a ka rm ien ie  w y p a d a  dla poszczególny ch dz ie­
ci 5, G, 7 wzgl 8, a dla  wcześn ia ków nawet  10 — 18 razy 
n a  dobg. P r z e r w a  nocna ,  wynosząca G — 8 godzin,. b y w a  
bezw zglgdnie zawsze p rzes t rzegana

Ilościowa) nowmrodki  o t r z y m u j ą  z reguły w dziesią­
tym dn iu  tyle p o k a rm u ,  wzgl. mieszanki  na doby, ile 
wynosi  szósta,  wzgl. u w7cześniakówT piąta  czgść l i cz ly  w a ­
go we j w  g ram ach ,  a w y r  dziecko 3 k i lowe 500 g-, 
a wcześn iak  2 ki lowy 400 g. Aż do dziesiątego d m a  życia  
o t rz y m u ją  one  s topn iow o  codz iennie  o j e d n ą  dziesiątą  
czgść tc-j liczby wdgc.ej, czyli 2-go dn ia  100 wrzgl. 80 gn ,  
3-go dnia  150 wrzgl 120 g. i t. d. Czy dziecko wyssa ło  tyle„ 
sp ra w d za m y  w oddzielny7ch poko ikach  przez ważenia  go 
przed i po ka rm i '  ni u w7 poduszce  i uzupe łn iamy b r a k u -
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ją e ą  ilość p o k a rm e m  ściąganym. Na sa lach  ogólnych  zaś 
wobec niemożności  ważenia  wszys tkich  n o w o r o d k ó w  1 ik 
często,  oceniamy dos ta l tczność  ssania według  przy ros tu ,  
wzgl. u h v tku  codziennie  przy kąpiel i sp raw dzane j  wagi 
dziecka nagiego. W  len sposób wdrażamy w miary m o ż ­
ności nasze uezeniec w poraź  wic k.-,/ą dokiadnośś ,  która  
jest w ■ n-owoczesnem, r ac jona lnc m  p ic l ę g n o w a i iu  nowo- 
r o n k o w  pods taw ą  zasadniczą.

Przed  każdem p rzys taw  < niem dziecka do piersi 
matki., oraz po każdem ka rm ien iu  obm yw a  sic b rodaw k i  
s ta rann ie  rozezynem kwasu bornego., p rzee l iowywanyrn  
w naczyn iach  a lum in iow ych  mego własnego  pomysłu ,  któ 
r e  w | )oslaei t.zw. dwojaezków, przedstawionyc h na  r y ­
cinie IV tej pod  o), są w ten sposób  zbudowane ,  żc jedno  
naczynie  z p o k r y w k ą  przeznaczone  jest dla czysty da w a ­
cików, drugie  o twar te  dla b r u d n y c h  a trzecie r u rk o w a t e  
dla p rzechow yw an ia  szczypczyków, p rzyw ią z a nych  ł ań ­
cuszkiem do całego kompletu,  spojonego poprzecznemi 
b laszkanu  . zaopat rzonego  rączką,  która  ułatwia p rz e n o ­
szenie go od jednej  matki  do drugiej . Naczynie  czyste 
nape łnia  się codziennie  wuicikanu w ygo lowanemi  i na 
s iąkniętemi  2-proe.. rozezynem kwasu  bornego.  O b m y w a ­
nie piers i  w i kony wa uczeni  ca luli 11. . tka sama pod jej 
okiem, aby sic uczyć tego niezbędnego zabiegu,  zapobiega­
jącego p leśn iaw kom  i lak  się do niego prz\  zwyezuić, że­
li v go później  s tosować st le u siebie domu.

Dalszem pedagogicznem zadaniem naszem jest na 
uczenie s łuchaczek  rac jonalnego  p rzew ijan ia  1 p ie lęgnowa­
nia s k o n  noworodka .  Nie m oże m y  u c z y ć  ich bogalegd,  
wzorowego 'zawijania w dwuc pi . luszk i  j ilóeienne, j 
w' - j edną złożoną t rójkątnie ,  a d rugą  . ł o ż o n ą  w kwadra t ,  
oraz. w b a rc ha nów ą ,  gdyż / a k l a d  nie pos iada tylu niclu- 
szek, ani możl iwości pran ia  ich w tak o lbrzymiej  liczbie, 
gdyż dla  i 0 0 — ISO n o w o r o d k ó w  j iotrzeba b y łoby  ieli 111 

dobę  wówczas  2100 —3(i()tł Musimy więc z konieczności  
o b y w a ć  sic j edną  płócienną  pieluszką tak złożoną, że za 
s tępuje  nam trzy p rzep i sow i .  W ten sposób  w dra ż am y  
uezenice do umie jętnego  o byw a n ia  się j edną  pieluszką /a  
miast  t rzech,  co w T naszych b iednych  w a r u n k a c h  w t p rze ­
ważającej  l iczbie domow p ryw a tn i  cli d ługo jeszcze łię 
dzie konieczne. C.eratka w naszych  w a r u n k a c h  może U żer  
tylko bezj iośrednio na poduszce.
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Rycina  IV. P r zybo ry  dla p i e l ę gn owa ni a  n owo rod ków .
I) Kr op l e  oczne,  2) woda  wa p ie nn a ,  3) s m o c z e k  na  p l e ś m a wk i ,  4) p u s z ka  do 
waiy dla  p o dm y wa n ia ,  5) dwojaczki  dla wa ci ków do o b m y w a n i a  piers i ,  
6) pu de r n i cz ki ,  7) k u b e k  d l a  d o k a r m i a n i a  n owo rod ków ,  8) t e r m o m e t r y ,  
9) mi se cz ki  dla waci ków,  p o t rz eh ny ch  do kipie l i .  Waga  i d e s k a  do m i e rz en i a .

Pie lęgnowanie  skóry d o k o m 1 w ujemy n n o rm a ln ie  
rozwujająeyi  h sie n o w o r o d k ó w  p izcz  o b i m w a n i e  z a b ru d z o ­
nych  - pośladków'  naroż iukieni  zwilżonej pieluszki i d o ­
kładne  pudrował ,  e |)aeliwin i poś ladków przy  kazdeni  
p rzewijaniu zwek lym  pudrem  przechowyw anym  w  specja l­
n i^  przt z nas  u lepszonych pudern i '  zkaeh, k tó re  p rzeds ta ­
wione  na rycinie IV tej pod fi). W  p r z y p a d k a c h  w y j r z e ­
n ia  ohm vwiuny  te miyjsea wac ikami,  maczanem i  w roz-  
ezynie nadm angan ian  u polasu i p u d r u j e m y  mieszaniną,  
talku i t lenku c\ nkowego.  W  przypadło?! eh silnego zr.isz- 
e /e n .a  na skórka  w miejscach wypiz .onyrh  ohmy\Yamy |e 
w odą  ul len ioną i z a sypu jc im  je m.cszar .mą t lenku cynko 
wego i dermato lu .  Po lożna-m st ruk to rka ,  będąca codzien­
nie r an o  p rzy  kąpieli,  obowiązana  jesl po w y k ą p a n iu  
d/.iecka obe irzee jt go skórę  jak na jdok ładn ie j  i wyn ik  
oględzin zamiłować  na karcie  dziecka, na pods lawie  cze­
go ped ja l ra  daje  p r / \  obchodz ie  odpowiedn ie  zlecenia.  
W  ra / i e  s lwierdzenia  poeząlkow pęcherzyvcy, kąpi« się



dziecko v, rozczynie na d m a n g a n ia n u  potasu 1 :1(1 0 0 0 , a pę ­
d n a  zyki ropne  jodynuje '  siq i p r z e r y w a  poprzez suchy  w a ­
cik, oraz zasypu je  mieszanina, d e rm a to lu  z rynki, 'm.

Drugim s łabym punkiem ,  na k lóry po lożne-insl ruk-  
loi-ki zobowiązane  9% zwracać  uwagę  przy  eodziennem 
oglądaniu n o w o r o d k ó w  podczas kąpiel i,  są oczy Slan ielj, 
l.j. czy są czyslc, czy o b r z m . u k . czy wydziela ją  śluz czy 
ropę, odno low u jc  su na lychmias l  w odpnwiednie j  r u b r y ­
ce szem du. n a  pods tawie czego Ukarz przy obchodzie  
zaleca odpowiedn ie  zabiegi Obfitsze wydzielanie  śluzu,  
nawel  ezęslo zmieszanego z ropą  widzimy w bardzo  dużej  
liczbie prz,\ padków po ob o w ią /k o w e m .  zapobiegżiwezem 
zakrap ian iu  p r e p a r a t ó w  s re b row yc h ,  co u w a ż a m y  za z w y ­
czajne podrażenieii i i  spo jó w ek  i u s u w a m y  z ła twością  
przez ezęsb przemywanie  oczu rozezy nem kwasu bor  
nogo. Hopolok oczu spos tr zegamy s to sunkow o  rzadką ,  
i bez względu na jego pochodzenie udaje  nam się p r a ­
wie zawsze doj i rowadzić  go do wyleczenia przez z a k ra p i a ­
nie ó-procenl  prolurgolu .  wzgl pro rgolu ,  a w u p o r c z y ­
w ych  p rzypadkach  ń-proccn!  azolanu  s rebra  i częslem 
przemy w,mieni  oczu rozezynem kwasu  bornego.  \V w y ­
jątkowy edi p rzypadkach  w idu jem y  mnu- |szy lub więkli/y 
obrzęk zaczerw ien ionych  powiek k lóry udai t  nam siei 
p rawie  zawsze usunąć  k ł a d z e n i e m  na powieki  wacików 
na.uąki. ietyeh rozczynenj  plymu ih irowa .

To samo dotyczy j am y  ustnej,  k lora  po lożna-ins truk-  
torka obow niżami jest oglądać codziennie  r ano  przy k ą ­
p a l i .  odnolow u pic jv j Dan w trzeciej rub rye i  szem 1111. 
Ma pods tawie  lej notalki lek irz podczas obc hodu  ogląda 
d a n ą  jam ę  u Siną. .leżeli s twierdzi  1 zeozy wiście pleśniawki ,  
zaleca regu larne  podawan ie  dziecku zawsze przed uży 
c.em wysli ry l izowanego smoczka z wuly 1 gazy, p r z y w ią ­
zanego do a lumin iowego  krążka, aby  dziecko go n u  p o ł k n ę ­
ło i n a d ą k n e l c g o  2 .Y proeonl . rozezynem boraksu  w gli­
cerynie ,  przei howywany 111 w specja lnych  s imkach ,  jak  
p rz id s la w ia  rycina JV-ta poci 3). W  wyjął  kowyeh  przy 
ipadkaeh lylko.gdy 11 1 języku jcsLgruby pokład | i leśmawck,  
pozwala  się go zetrzeć,  lecz lylko na  języku,  na k lo rym  
ś luz ów ka  jes t Iwards/.a i n i e  tak wraż l iwa ,  wacikiem 
n a  pałeczce,  i i i n a i z m r a n  w lym sam ym  r o / . e / \ n i e ( u>yr 
przyspieszyć  d / ia la n ie  rozozyiui.  podanego naslępnic. jesz ­
cz e  ze s in oczke in .  NalomiasI śluzówki n a  podn ieb iem u ,

38_______________ IM )  h O Ż X  A _________ __________
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R y c i n a  V. Sala kąp ie lo wa  dla nowo rod ków.

dziąsłach  i b o k a c h  j a m y  ustni  j nie wo lno  wyc ie rać  pod 
ż a dnym  pozorem, aby i m  uszkodzić  nadzwycza j  wrażl iwej  
śIuzowkl i nie pogorszyć  lem samem s p ra w \

( ' zw a r tym  i o s ta tn im  punktem ,  na k tó ry  polożna-  
m s l ru k lo rk a  z o b o w ią /a n a  jest z w racać  baczną  uwagą,  to 
pępek. k lo r igo  stan. jak również  dzień odpadnięc ia  p ę p o ­
winy zostaje o d n o tow a ny  w o d p o w i e d n i e j  r u b ry c e  sze- 
malii Na podstawie lej not atk i  lekarz  zaleca odpow iedn ie  
zabiegi. P r a w ie  wyłączn ie  w chodz i  tułaj  w  grą lekkie r o ­
pienie lub ziarnina ,  k tó rą  o b m y w a  s i ę  s p n \  losem i l ap i ­
suje  eodz ienme przy  kąpiel i  z l ak im  skuli  em że naogól  
zniKa po jednej  lub dw óch  dobach ,  a w  w y ją tk o w y c h  
wypadkach  tylko lnva  dłużej.  F a k ty  le są dla nas  dos ta-  
l e e z m m  d o w o d i m ,  że n ieszkodl iw a  jesl s lo s o w a n a  przez 
nas  codzienna kąpiel  m im o  n ieodpadnią le j  pępowiny ,  któ 
rej  s t a r a m y  się j e d n a k  nie  zamaczać ,  n u r z a j ą c  dziecko 
ty lko  do  po łowy  w wodzie  O nieszkodl iwości  kąpiel i  p r z e ­
kona Wiiji nas  iow n ież  laki, że pępowina ,  o b m y w a n a  przez  
n a s  spfcryWrsem i zasypywania de rm a lo le in  i  cynkiem, 
wzgl. dla oszczędności  gi jisem pra/oi i}  m, o d p a d a  p r a w ie  
zaw rze  w sw ym  fizjologicznym okres ie  — 5-go, 8 go na j-



40 P O L O ;  2 N A

wyżej 10-go dn ia  Dlatego m m i . , v  s tanąć są . . . . ,wiskę,  z. 
kąpiel  s to sow ana  codziennie  w p ie rwszych  dn iach  życia 
jest nieszkodl iwa dla jiępow my, a n a lo im a s t  ba rdzo  wska 
zana dla dziecka ze wzglądu na  jej oczyszczające 'dzia łan ie  
n a  de l ika tną  skóry now orodka ,  jak  również  ze wzgląd'u 
n a  pobudza jącą  dz ia ła lność  kąpiel i  na serce, płuca ,  swden 
miąśmoww i ne rw ow y,  a kun sa m e m  na cale  dziecko.

Kąpiel w  Zakładzie  odbywa  się e-odzirnnie z rana  m i ę ­
dzy 7-ą a 9-1 ą, czy li p rzed  d rug iem  ka rm ien iem , jak  to 
przedstayeLa ryc. \  Kąpie lą  kieruje  s tale |)ob:żna in s t ru k ­
torka,  wzgl. zastępująca  ją  pi akty kanlka .  Kąpiel  i w szyst­
kie zabiegi około jednego dziecka w ykonyw a  z zasady la. 
s a m a  uczenica,  ń b y  przyzwycza ić  się należycie  do r a c j o n a l ­
nego p rzeprowail /uuna  lego j iodstawowego zabiegli h ig ie ­
nicznego.  Po ro z w .m ę e m  dzjeewa i zdjęciu powijuka,  ucze­
n ica  o b m y w a  czystym na różn ik iem  zabrudzone j  pi-elućhy. 
u m a c z a m  m w' w odzie,"pośladki,  o ue są b rudne .  Naslępme.  
kładzie je n a  czystej pieluszce,  rozpos ta r t e j  na m ale raeyku  
i p r z e m y w a  kolejno  oczy od nosa  na  zewmąliz  wacikami,  
m ac z a m  nn w 2-p ioeenl  rozezynie  kwasu  bornego ,  a ezle- 

dz.urki  nosa  i uszu, jak  również  szparę  s rom ową ,  
r o z c h y lo n ą  pa lcami lewej n k i ,  od p rzodu  ku  tyłowa, wzgl 
prątue, ściągając, /.lekka napletek,  z a p o m o e ą  wacików", n a ­
s iąknię tych go tow aną  letnią  w odą  i m ieszczących  s ię : 
w spec .pilnych ni is t czkach,  k ló re  przedstawuone są na r y ­
cinie IY-lej pod !)}. Zużyte  waciki  od rzuca  się do wiader  
s tojących pod s tołem kąpielowym. P o c z u n  n as tępu je  i.ui- 
m \ d k m e  myjakami ,  nasiąknięlemi p h  mieni mydleni  (80g 
n a  1 l i t r  go towane ,  wody), p rzechowyw aniem w spec ja l ­
nych  bu telkach ,  kolejno głowy,  szyi, r am ion ,  dłoni ,  tulo 
wia, pachwin ,  pośladków" i nóg. Zkolei kladz. > uczenica 
dziecko do wody,  t rzym ając  na swem lewem pr/edr••umie­
niu główkę  dziecka a na d lom górna  część pleców, lale 
iż jej kc iu k  c h w y t a  za lewy bark ,  a nudy palce, ręki, 
spoczy w a  pód p r a w ą  paszką  dziecka, P raw a  d łoń  uezeniey 
prz\  wk ładan iu  dziecka do w ody  p o d t rz ym uje  jego po ­
śladki,  klore  następn ie  mogą się. oprzeć  o dno  miednicy,,  
wzgl wanienki .  Yvody w niej pow inno  być  lyle, żeby się­
gała  do po łowy grubośc i  dzi oka ,  lak iżby okol ica pępka  
pozos tała  n iezamaczana  Nus tępu je  zm yw a n ie  mydlą  my j a ­
kiem lub golą ręką, co Irwa 1 — 2 m in u l  Po wyjęc iu  dziecka 
z w ody,  kładzie się je na świeżą pieluszkę i osusza d e -
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likalnic cale ciało dziecka przez dotykanie ,  a tylko głowy 
■owłosionej przez tarcie. P o  dok lad n e m  osuszeniu dziecka, 
nas tępu je  ważenie  i wkońeu  zaopat rzenie  pępka d o k o n y ­
wani- prze uczeń ii o w  wyżej  op isany  nposól). W szys tko  
dzieje sie pod okiem poiożnei  - instruktorki ,  k tó ra  za d o ­
k ładność  kąpieli  i wagi, 01 iz za .-.postrzeżenia poczynione  
przez siebie, a w schemacie  za no tow ane  przez prak ly -  
kanlkc, jest odpowiedz ia lna  wobec  lekarza, który j ą  co- 
dz i inn ic  kon t ro lu j ,

( >]>r<icz powyższych  l iadań i zabiegów, oraz lecze­
nia n o w o r o d k ó w  podczas  ew- choroby opieka zak łado ­
wa nad n o w o ro d k a m i  ma donioś l i1 zadanie  na polu zw a l ­
czania  c h o ró b  spo łecznych ,  jak  kil i i gruźlica.  Akcję 
zwalczania  ki ły w W arszaw ie  przez obowdazkowe ba d a in a  
na odezw 11 W  a krwi  poz dożyskowej  i pępow inowe,; 
każiban porodzie  i ew. posyłanie  do wezesnego leczeń i 
majek z doda ln im  odczynem W a wraz z dziećmi bi z  wzglę­
du na ich odczyn wszczął  a u lo r  niniejszej  pracy na jesieni 
1021 r. Dzięki s ta ran io m  a u to ra  i prz,\ chylnośei  im iroilaj- 
nycli  czynników, osiągnięto takie wyniki  że obecnie  we 
wszystk ich Miejskich Zak ładach  Położniczych ,  oraz  w  Kli­

mę Położniczej  1. niw'. W arsz  pobiera  się1 regu la rn ie  krewy 
przy każdym porodzie  i posyła  do badan ia  na od cr/y n W a  
do, .Miejskiego Ins la tu lu  Higienicznego,  wzgl. do Kliniki 
Dermatologicznej .  W ynik i  b a d a ń  tych  z naszego Zakładu 
za pierwsze lala badan ia  zostały ogłoszone przez Ł a w r y  
n o w i e z a  i ( i i  a s l o w  s k i e g u  w 1’. (i. 1,. I!. ' I I ,  \ r .  Ki, 
d r  2!)d.

Drugą choroba,  społeczną k tó r i j  w naszym Zakla- 
d/ i i  ww jiow ied/didiśiuy zacięła  walkę,  jest grnźdiea. W y ­
chodząc! z za loż inia ,  U gruzl .cę  spolkae  można  wszędzie,  
i /.ailna malka  me może nam zaręczyć,  iż jej dziecko 
z ab so lu tną  pewnośc ią  będzie  u c h ron ione  od zelknięcin 
się z osobą  gruźl iczą,  rz \  lo /  poś ród rodziców czy 
z pośród k rew nych .  znaiomvel i ,  s łużby,  su l i lokalo rów,  czy 
kogokolw iek Lanego, podawaliśmy w Jatach K)2iS l!)2i) 
w Zakładzie  naszym szczepionkę li. (1. jfi. wszystkim n o w o ­
r o d k o m  z w\  pilkii-m tych, k t ó r y c h  matki  na lo się nic  
zgadzały, eo na szczęście z d a iza lo  się, ba rdzo  rzadko.  Od 
początku l!);li) r mi skutek zarządzenia  Polskiego Związku 
Przci  'wgriiż.liezego szczepi się lvlko le now orodk i ,  k tó rych  

"Warunki d o m o w e  poprzedn io  zbada p ie lęgnia rka  sp o l i c z n a



Związku,  odw.e dza jąca  nasz Zakład Irzy razy tygodniowo,  
p- , wszys tkich  świeżych p o ło iu i c  zl)iera odpowiedn i*  w y ­
wiady co do gruźl icy w  otoczeniu po lożna-mslruklu rk . ' . .  
Opiekująca  się now orodka m i ,  a na siąp ni. p ie lęgniarka 
Zw iązku  Przeciwgruźliczego, zebiuw’s ,y  dokładniejsze  d a ­
no  o now orodkac l i  z o loczema gruźl iczego i oclwicdziw 
s /y  ich mieszkania,  orzeka, ety  można  je szczepić. Dzieci: 
malek,  m a ją cy c h  o tw a r tą  gruźlicę,  leżą z reguły na 
osobnej  sali i k a rm io n e  są sztucznie. Matki  takie  prze -  
t r z y m u je m y  w Zakładzie* jak na jdłużej ,  a w razie  w yp isa ­
n ia  się* ich z Zak ładu  \Vbre\v naszej  woli,  s t a r a m y  się 
z a l r w m a e  noworodki  w Zakładzie* przez przepisane cztery 
tygodnie  po szczepień u, wzgl umieścić je na len ez as 
w  Rliitico Ohorót) Dziecięcych, a w razie bruku zgody 
rodziiiN przes lrzegamy ją  tylko przed niehezpieczcnslwem, 
zarażenia  dziecka w lym okresie. O wyjściu z Zakładu 
maiki  z dzieckiem szezc pionem zawiadamian ie  k a ż d o ra ­
zowo / .apomoeą specjalnej  kar tki  Polski Związek Prze-  
ci wrgruźl .ez\  Z energicznej  walki  z I ilą i gruźl icą  w y­
nos im y  wielkie m ora lne  zadowolenie ,  żc* przyczyniamy się 
do wzm agal i1 i tężyzny narodu.

Os ta tn ią  czynnośc ią  opi ekuńczą  nad nowoi odkiem 
wi naszym Zakładzie  jv sl sk ie row yw an ie  malek  n ieś lubnych  
do 'I ow ,Katujmy N ic m o w lę t a 11, Zw Pracy  Obywatelskiej  
Kohiel,  wzgl Kola Pracy  Kobicl,  klórc* w W arsz a w ie  
i okolicy i iUzenuipi  d o m y  dla  m alek  i dzieci n ieś lubnych 
P o z a  leni p raw ie  wszystkie  maik wychodzące  z Zak ła ­
du,  skiei ow u jem y  do Stacji Opiek nad M ilką i I)zieckiem. 
najbl iższej  ic li miejsca zamieszkania ,  aby na nu j w celówv 
i racjonalny spc>3Ób w y k o n y w a n a  bela  w da lszym ciągu 
s y s t e m a t y c z n a  opieka nad  p r aw id łow ym  r o z w o jo n  nie­
mowlęcia.  W lym celu pO&Eije się każdej malec dokładny 
adres  danej  Stacji,  a równoczesn ic  z aw iadam ia  aę daną  
Stacją o adresie  w ycliodzącci matki  zaj tomocą o d p o ­
wiedniej  s/.cunalcc ziu j kartki , na k t ó r e j  zapisu je się* prc')c*z
iriociiia. nazwiska i dok ładnego  aclrc-sn matki ,  datę  uro 
clzeni t dziecka. wagę i wzrósł  dzic*cka. s tan piersi matki,
wynik  badan ia  krwi  na odczyn W a. da ty  podaniu szezc
pionki  I! C. (i. . datę  wypisania  matki.  Kar tkę  lę, pod ­
p isaną  p r z e z  lekarza,  p izese la  się CO miesiąc do 'Wydziału 
Z di •owili .Magistram, k t ó r y  z b i e r a  je ze wszystkich Z lkla- 
dów' Położniczych,  szereguje  je i nas tępnie  rozsyła do po -



szu /ogólnych  Slacji  Opieki nad .Malka. i I )z i r rkkan.  W len 
sposób ciągło: ć opieki. nad noworodk iem ,  w\chouzą*;ym 
/  Zakładu,  jest zapewniona .  o de na lu t a ln i e  malka z lej 
b e z p la tn r  j Opieki dltt dołu a swego dziadka chce korzystać.

Wy tłł iodząr z założenia . że idealny rozwój  dzieeka 
(esl w osUilcc/nośr i  zależny głównie od maiki,  eahi op ie ­
ka n a i i noworodk iem ,  a później  nad niemów lęr iem,  przy -  
noszoiiem regula rn ie  * c o ’ d w a  tygodnie  na Slacje Opieki  
nad niemów lęlumi, jesl lak zorgan izowana,  żi m a lka  ma 
eig&k możno.-, uczyć się rac jonalnego  pos tępowań  a ze 
swojom dzieckiem. Oiimyw ająe sobie w Zakładzie  pod 
okiem pielęgniarki  regulaiaiie pierś,  przy zwyczaju się do 
lego waz.ieg<) zabiegu Pa t rząc  na przewijan ie  dziecka,  
a później ,  gdy wstaje ,  p rzewija jąc  je sama pod oki-an 
uczeni.  \ lic z\ się lej pods taw owej  czynność pielęganar- 
Ski-ej. Gdy malka  dobrze  chodzi ma r ó w n ie '  możność  
p rze jść  do łazienki i p rzy jr zeć  się wzorowej  kąpieli.  ISę- 
dae  caily dzień razaan z uczenicą prało,vkanlką i położna, 
o iaz  widząc się codziennie  z li kurzem, m i l k a  ma m oż­
ność z a cze rpnąć  wiadomości  higjenieznycb i w y c h o w a w ­
czych lylć, że wychodzi  z Zakładu należycie  nsv indomiona 
c0 do rac jonalnego  pos tępowania  z dzieckiem. Kwenlua l-  
ne Inki w swej wiedz,  może nas lępn ie  uzupełni ł  na SI icji 
Opd ki nad Matką i Dzieckiem, or.iz odpow iedn ią  lilia a- 
lura . k ló rą  może nabyć  również  prz\  wyjśc ia  z Zakładu.
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Dr, II. NEWL IŃSKA  -  Lwów

Co sprzyja wypadaniu macicy 
po porodzie.

Macica, jako  narząd rozrodczy.  będący  jak gdyln 
schron isk iem dla rozw 'jai icego się jaja  płodowego,  musi  
się odpowiedn io  zmieniać wraz ze wzros tem ciąży. \ b y  
zadusi iiczyiiić banu  zadań.u po.dada macica specjału.i  im- 
dowę.  polegającą  n i  ban. że dolna jej część jed przy-  
Iwierdzona  w miednicy m ar t j  za pom ocą  tkanki  łącznej 
i więźadeł  i wsku lek  lego in.i n ieznaczną ruchom ość ,  g ó r ­
na żaś część porusza  się we wrs>.vslkich ki taamkacli ,  gdyż 
Irzon macicy buja swobodn ie  w niednicy.  .1 n> w ■stanach
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p r a w id ł o w y c h  położenie  macicy zależy od wielu czynni ­
ków np. od działania lloezni brzusznej ,  od s topnia  wypel-  
nienia  sąsiednich  n a rządów  — pęcherza  moczowego i odbyt  
nicy, od pozycji  ciała kobiety (podczas leżenia t rzon  opada  
ku tyłowi)  i I. p. Po u a m . ę u u  przyczyny.  w yw ołu jące j  
ty zmiany,  wr . i ra  macica na swoje p ie rw o tne  miejsce,  t j .  
do lekkiego przodozgięcia  i p rzodopochylen i  i, przyezem 
ujście zewnętrzne  zna jdu je  się na wysokości  cie.śni m iedn i ­
cy, a t rzon w m ie d im y  malej  - po za spojeniem to n o ­
wani  Silą, przylrzy mii jącą  macicę  w tym polożenm . jest 
apa ra t  więzadlowy.  na k tó rym m ac ica  jesl j akby  zawie­
szona Aby zaś podczas  pa rc ia  nie opuszczała  się ona 
ku dołowi -  cała pods tawa miedn icy  jesl zaopal rzo-  
na  w grube: mięśnie,  tale z w a ną  p rzeponę  m iedn icow ą  k tó ra  
p o d t r z y m u je  n a r z ą d 1, rodne  od do łu  i zabezpiecza je p o d ­
czas  parc ia  od w y suw an ia  się nazewnąlrz .

\V s tanach  p raw id łow ych ,  l. j. gdy mięsnie  podstawy 
m iedn icy  nie są uszkodzone,  szczelina między mięśniami 
k lo ra  służy jako  wejście  do pochwy,  jest b a rdzo  wąska,  
o wiele wyższa od macicy.  IJ wie lo ródek  szczególni ;1 po 
l icznych czę.slo po sobie  na s tę p u ją c y c h  po rodach ,  szpara  
s ro m o w a  staje się szeroka nazywamy ją  wted ziejącą. 
Zmiana la powslaj ,  wsku tek  u t ra ty  zdolności kurczenia  
się mięśni;; pods taw y  miednicy  hądź z pow odu  n a d m i e r ­
nego rozciągnięci, ,  się tegoż mięśnia ,  bądź  h z  z powodu  
prze rwania  się włókien mięśniowych.  Prócz  zmian po­
wyższy cli u p o d s ta w 1 miednicy  po w ie lok ro tnych  p o r o ­
dach .  wys tępu je  również niedomoga a p a ra tu  więzadlowego.  
Naj wa> meiSZYin więzadlcm jesl lu więzadlo okrągłe , p r ze ­
biegające od rogów macicy' ku spojenhi  łonowemu P o d ­
czas powiększam:!  sic c iężarnej macicy w k ie runku  .jamy 
brzuszne j  więzadlo to rozciąga się poezem w połogu
znów wraca do swej p ;erwolne j  ul lngowi Ni ,1 zawsze 
j edna k  tak bywa. Czasem rozciągnięcie  jesl lak znaczne, że 
więzadlo I raei s w o ją e las tyczność i nie może jod wtedy  spe ł ­
niać. swego zadania ,  l j. podlrzy m yw ać  m icieę od góry. 
Slan len powodu je  rozmail i1 zmiany w położeniu macicy,  
a  więc tyłozgięcie obniżenie,  a nawet  wypadnięcie  ma-  
jcey. Schorzenia  te nie powsta ją  na tychm ias t  po porodzie 
lecz s lo p m o w o  ( .zawili  dop iero  po kilku lalach daje  się 
zauważyć  podczas  parcia w ysuw an ie  się ścian pochwy,  
a  w1 końcu może Wypaść cala macica.  Szczególnie często
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z d a rz a  się to u s taruszek,  u  k tó ry c h  macica  się ogromnie  
znnre j sza ,  a wigzadta  i w łó k n a  mięśn i  p o d s ta w y  miedn icy  
ulegają  zanikowi. Is tn ieją  kobiety  o wąt le j  i del ikatnej  
bu d o w ie  ciała, u k tó rych  w\szystkie tkanki  są mnie j  w a r ­
tościowe,  mięśn ie  są gorzej  rozwunięte,  wigzadta  są s łabsze 
i cieńsze. U U kich  osób  już po p ie rw sz ym  porodzie  m o ż ­
n a  zauważyć  obniżenie  sig m ac icy  i p o c hw y .

W id z im y  więc, że z m iany  te w y s t ę p u ją  w  ściętym 
związku  z p o r o d e m  i w  dużej  m .e rze  zależą od p r o w a ­
dzen ia  p o r o d u  i z a chow a n ia  sig rodzącej  w  po login .Sta­
ty styka  wykazuje ,  że osoby,  k tó re  o d b y w a ją  po ro d y  wr za ­
k ładach  albo wr d o m u  w obecności  lekarza lob dośw iadczo­
nej  położnej ,  w  w y ją tk o w y c h  lylko w y p a d k a c h  ulegają  
w ypadnięc iu  macicy. N a tom ias t  u  b iednych ,  ciężko p r a c u ­
j ących  — zdarza  .,ię to ba rdzo  często. Jest  to rzecz z u ­
pe łnie  z rozum ia ła ,  jeżeli  uwzg lędn im y  warunk i ,  wźród k tó ­
r y c h  p o ró d  taki się odbywa.  Zazwyczaj  asys tu je  podczas  
p o r o d u  b a b k a  tub  wT na j l epszym  razie  położna. O i l e  
j e s t  o n a  n i e s u m i e n n a  — t o  w r a z i e  p ę k n i ę c i a  
k r o c z a ,  b o jąc  się, że ktoś  ją  posądz i  o nieumiejętność. 
— z a t a i  l e n  t a k t ,  ł u b  n i e  . c h c ą c  n a r a z i ć  r o ­
d z ą c e j  n a  k o s z t a  — n i e  w e z w i e  l e k a r z  a. Krocze 
się zabiizm, lecz mięsn ie  pozos ta ją  przerwanie  i nie mogą  
już  w iedy  spe łn iać  swTcgo zadania . Z drugiej  s t r ony  w y ­
padn ięc iu  m ac icy  sp rzy ja  wrczesnc w s ta w a n ie  położnicy,  
a szczególnie wysi łki  fizyczne. Wie jskie  kobiety nic leżą 
po porodzie  długo,  gdyż nie m a j ą  n a  to czasu. Już  jio jia- 
r u  dn iach ,  a czasem naw-et na  d rug i  dzień po  porodzie  
-— zab ie ra ją  się do zwykłych,  często dość  uc iąż l iwych czyn­
ności  gospodarsk ich.  Mięśnie p o d s la w y^m iedn ic y  nic z d ą ­
żyły wróc ić  jeszcze do n o rm a ln e g o  s tanu,  ni e  n a b ra ły  
jeszcze pojirzediaiej j ęd m o ś c i ,  m ac ica  jesl jeszcze duża,  a 
wdęzadla b a rdzo  wio tk ie  — lo też na jm nie j szy  wysi iek fi­
zyczny,  zwaązany ze w zm ożen iem  ciśnienia  w ś ródbrzuszne -  
go, w y w o łu j e  już  zmiany  w  po łożeniu  narządów'  ro d n y c h  
k ló re  stopni-owo m ogą  d o p ro w a d z ić  do obn iżenia  i w y p a d ­
nięciu macicy.

W innych  z n o w u  p rz y p a d k a c h  położne,  w obe c  w^so-

Zbyl wczesne wstawanie po porodzie grozi licznemi 
chorobam i następuwcini.
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lwiego krocza  lub  dużej  główki  płodu ,  arabie j o nu ją  s ię  
w  tym kierunku,  by k rocze  by ło  c.ałe. T rz eba  o lem p a ­
rna; lać, że nie zawsze całość skó ry  k rocza  p rze m aw ia  za 
n ieuszkodzoną  p o d s ta w ą  miednicy.1 Często skóra  da  się 
ut rzymać,  lecz mięśnie  zos taną  zmiażdżone  przez główkę 
pozornie  krocze  jes t u t rzymane ,  ale n a rz ą d y  p o d t r z y ­
mujące  części r odne  od do łu  uległy z n i s z c z e n i u - - i  lego 
lozna m e  może  zauważyć. Poz a te m  w tak ich p rzy p a d k a c h  
b łona  ś luzow a w pochw ie może by ć  rów nież  uszkodzona,  
j ak  gdyby s ta r ta  n a  dużej  przest rzeni ,  co ze swr«j s t rony  
duje powód do powsl  awamia owrzodz.cn w  pochwie,  eu 
d m ą c y c h  odchodów' , rop ien ia ,  a nawet  ob rażen ie  takie 1110 

m  być p u n k te m  wyjśc ia  dla  ogólnego zakażenia.
W id z im y  więc, że w  lyc.li p r zypa dka c h  u t rzym anie  

skóry krocza przynos i  rodzącej  więcej szkody,  niżby  to 
było po nacięciu,  a nawet  po pęknięc iu  krocza.  Co się 
tyczy wyn ików, jakie o t r z y m u je m y  po  szyciu krocza  n a ­
ciętego i pękniętego, to da je  się zauważyć  duża  różn ica 
na korzyść krocza  naciętego. R a na  cięta m a  brzegi równe ,  
gładkie,  k tó re  po zeszyciu dobrze  przy lega ją  do siebie 
i p rędko  się złepiaią,  pozos tawia jąc  po tem  równą ,  w ąską  
bliznę. R a n a  d a r t a  na tom ias t  m a  Inzegi  nierównie, pos t rzę ­
pione, 4 kanka  wnikolo niej jest zmiażdżona  Na tura ln ie ,  że 
w arunk i  gojenia  są tu znacznie, gorsze,  często r a n a  laka 
ulega z rop iem u  — pow sta je  bl izna szeroka,  niekształ tna.

/  następs tw,  k ló re  mogą w ys tąp ić  po niezeszylych 
pęknięciach  krocza,  t rzeba wym ien ić  zapaleni  r p o c h w y  
i szyji macicy. Szeroka  szpara  s ro m o w a  duje łatwiejszy, 
dos tęp  dla ro /m ailyc l i  d robnous t ro jów  i zanieczyszczeń, 
któiss d r u /n i ą  b łonę  ś luzową i w y w o łu j ą  ob jaw y  z a p a l n i e  
w postaci  uplawówt i pieczenia.

/  da lszych pownklań, jak już  w spom ina ła m ,  mo/.e 
się zdarzyć  obniżen ie  i wypadnięc ie  m rcicy. W  lżejszych 
s topn iach  — przez szparę  s r o m o w ą  w ypuk ła  się p rze ­
dnia  ściana pochwy ,  k tó ra  poc iąga za sobą  i pęcherz  
moczowy.  Chore  ska rżą  się wtedy na uczucie  ciążenia  ku 
dolow a czasem w ys tępu ją  zaburzen ia  ze s t r ony  pęcherza  
moczowego.  Gdy m ac ica  i p o c h w a  zaczynają  w y p a d a ć  — 
uczucie  p a rc ia  ku  do łowi  s ta je się większe,  p rzyczem  clio-

kużde pęknięcie krocza winno być zeszyte.
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re  czują,  że coś im w  k ro k u  zawaulza. W  razie  zupełnego 
wypadnięciu mac icy  — przed szparą  .s rom ową  zna jd u je  
się guz, k ló ry  przeszkadza podczas  chodzen ia  i siedzenia. 
O b m a c y w a n ie  takiego guza pozwoli  n a m  wyczuć  w nim 
Irzon mac icy ,  a podczas og lądan ia  zobaczym y część p o ­
c h w o w ą  i ujście macicy;,  cały guz p o k ry ty  będzie  b łoną  
ś luzową pochwy,  n a  której  przeważnie  zna jd u ją  się o w r z o ­
dzenia , pow stale wskutek  ocie ran ia  o uda  podczas  c h o ­
dzeń.a.  Obniżenie  się narządów'  miedn icy  malej  wywołu je  
bóle w  krzyżach,  t rudności  w o dda w a n iu  moczu,  a w s k u ­
tek n iezupełnego op różn ian ia  się pę cherza  — zastój moczu 
i w  związku  z tein zapalen ie  pęcherza.  Są to mniej  wię­
cej ogólne objawmy, k tó re  towarzysza. wy padnięc iu macicy.

Rozpat rzywszy  wszystkie  powryższe zmiany  p r z y ­
czyny w yw ołu jące  w ypadan ie  macicy, doc hodz im y  do 
wniosku,  że od sumienności  położnej  zależy wr dużej  m ie ­
rze  lo schorzenie .  W szak  w śród  osób b iednyc h  położna 
jes t  tą osobą,  k tó ra  prowaubi  poród,  od niej zależy żyreic 
dz iecka  i zdrowie  matki  To tez wdnna ona z w ra ca ć  baczną  
uwagę na całość krocza,  w inna  pam ię tać  o następslwacdi , 
j akie  uszkodzone* mięsnie  pods taw y  miednicy* mogą s p o w o ­
dować,  w in n a  k i e r o w a ć  się nie względami osobis tymi,  lecz 
d o b r e m  rodzącej.  W  p rzypadkach ,  w* k tó ry c h  zauważy,  że 
krocza nie  u t rzym a,  pow inna  w ez w a ć  zawczasu  de­
karza,  aby kroeze naciął,  o ile zaś nas tąp i ło  już  pęknięcie  
—- wezwać  go, aby to krocze  na tychm ias t  zeszył. W  po ło ­
gu d o k ła d n a  pielęgnacja ,  leżenie w łóżku  i spokój  — olo 
są  warunk i ,  k tó re  sp rzy ja ją  gojeniu się rany*. Jeżeli  p o ­
łożna będzie  się do lego ściśle s tosować,  ilość p r z y p a d k ó w  
wypadnięcia  macicy  znaczn ie  się zmniejszy.

Dr, MARJAN K R Z Y Ż A N O W S K I  -  Lwów.

Karmictelka.
(Ciąg dalszy)

D o k a r n r a n i e  p o k a rm e m  n ie n a tu ra ln y m  (sposób mic* 
s /any) .  Calkowdte ka rm ien ie  n icna lu ra lne .

Tam, gdzie m aik  i dla  b r a k u  p o k a rm u ,  a lbo  z pole ­
cenia  lekarza  nie może k a rm ić  swego n iemowlęc ia  sama,  
polecić  należy wT j i ie rwszym rzędzie odżywianie  przez kar-
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mic ie lką  obcą (mamkę).  Oczywiście dos tępne  to będzie  
jedynie  w  d o m a c h  zamożniejszych.  Iyarmicielka pow inna  
pos iadać  d w a  zasadnicze przymio ty :

1) Musi  być  zdrow a,  o czem zaświadczyć  winien
lekarz,

2) Musi pos iadać  dos ta teczną  ilość p o k a rm u ,  p o ­
w inn i śm y  bowiem  s ta rać  się zawsze Lak pok ie ro w a ć  spra  
wą, by m a m k a  k a rm i ła  również  i swoje  dziecko. W  imię 
sprawiedl iwośc i  społecznej  nie. m o żn a  narażać, zdrow ia  
istoty kosz tem drugiej!  Karmieie lka,  pos iada jąca  poddo-  
s tatkiem p o k a rm u ,  zaspokoi  z ł a twośc ią  pot rzeby  d w o j ­
ga dzieci.

Do częściowego d o k a rm i a m  i pokurinoin n i e n a tu ra l ­
ny rn uc iekamy się wtedy,  gdy m a tk a  wydziela  p o k a i m  
w  ilości niewys tarcza jącej .  Sposób  polega na tom, że nie­
m ow lę  wysysa  z piersi  tyde ile może, res /dę gdy zalega 
odc iągamy ba lon ik iem i poda je m y  łyżeczką,  a pon a d to  
n i e d o b ó r  d o pe łn ia m y  p o k a r m e m  sztucznymi. Można pos tę ­
p o w a ć  również  w  ten sposób,  że n a p rz e m ia n  da jem y  
dziecku w yssać  w jednej  porze  ka rm ien ia  obie piersi, 
w  drugiej  1'laszĆczkę z p o k a rm e m  sztucznym Pierwszymi 
sposobem, ściślejszym., lecz bardziej  m ozo lnym  pos ługu je ­
m y  = -kię, gdy mamy; do dyspozycj i  wuigę, diii n iemowląt .  
Dlatego też w p rak tyce  p rywatne j  d o r a d z a n y  raczej  zasto ­
sowanie  drugiego,  na p rzem icnnego  s[)oso])ii.

K a m i  enie całkowi.e  p o k a rm e m  n ie n a łu ra ln c m  (t i. 
k a m i  enie sztuczne)  s tosujemy'  jedyn ie  w  w y p a d k a c h  z upe ł ­
nego braku pokarmu u matki  lub ze w skazań  lekarskich.  
Nie po t rzebu ję  chyba  rozwodzić  się nad tętn, że tu t embar-  
dziej obowdązuje  ścisłe ] ) rzeslrzegame r eg u la rn y c h  ods tę ­
p ó w  czasu między poszczególnymi! pos i łkami wedle  wsk >- 
zówek, jak  c p o d a łe m  w ar tyku le  poprzednim.

N a s u w a j ą  się z kolej i dwa zasadnicze py tan ia :
1) Jakiego sztucznego p o k a r m u  używać  ?
2) W  jakiej  i lości?
ad 1 J e d y n y m  p o k a r m e m  sztucznymi, k l o iy  wclio 

dzi lu w  r a c h u b ę  jes t  w  p ie rwszych  t rzech  mies iącach  
życia niemowdęcia m l e k o  k r o w i e ,  r o z c i e ń c z o n e  
w o d ą  p r z e g o t o w a n ą ,  a l b o  k l e i k . e m  w s I o- 
s u n k u :  2 c z ę ś c i  m l e k a  n a  1 e z ę ś ć w o d  y
w z g l ę d n i e  k 1 e i k u i o e u k r z o n e  5 g r  a m  a m i 
c u k r  u n  a 100 cm. * m i e s z a n k i
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Dla or jenlac j i  n a s tę pu jąc a  tabe lka:
]ia c m 1 mieszanki  p rzypadn ie  mleka,  wody^k le ikuy  cuk ru
100 67 ca r1 33 car’ 5 gr
120 00 O O 6 \
150 100 „ 50 8 S
180 120 „ 60 „ 9 „

Sposób  p rzy rz ą dza n ia  klciku.
J e d n ą  lyzkę r \ ż u  za lew am y  1 2 l itra \v<Ml\ i goluje- 

m\  do nuleż) lego rozklejenia.  O dra dz am y  p rz iz  gęste 
i czyste silko w łosieniu'  luh zwykle czyste plócżmko.  p rze ­
c ie ra jąc  lekko czysta. łyżka.. Przesącz uzupe łn iam y  do ob ję ­
tości 1 2 lilra przcgolow ana woda.. P rz ec how ać  można  
przez jeden dzień w nacz} niu n a k ry ł e m  w c h l o d n e m  miejscu.

D oradza łbym  rozcieńczanie  mleka  kleikiem tylko 
lam. gilzie matka względnie  otoczenie  dziecka da.jc g w a ­
rancję ,  zc prz\  rza.dzi i p r zechow a  kl< ik pedan ty czn ie  w e ­
dług przepisu  i czysto, da m .  gdzie m a m y  uzasadn ione  p o ­
dejrzenie ,  że warunk i  le nie zos taną  spełnione,  lepiej  roz-  
c. km Czuć mleko p rzego towana  woda..

Mieszanka laka j ak ą  wyżej  ])odalem, zbliża  się naj-  
ba rd/K i pod względem swego składu chemicznego  do sk ła ­
du mało  t łustego mleka kobiecego.

ad 2 Z lej mieszanki  podawać  będz iemy n iem ow lę ­
ciu donosz onem u  i zdrow emu i d i o r e  luh niedonoszone  n a ­
leż} do lekarza) w p ierwszych dn iach  po 20, BO, 10 cm 
na jedno  karmienie ,  s to pn iowo  zwiększać będz iemy porcje  
tak b \  po dwo.  li tygodniach do jść  do ilości 120 e n r  na 
p o i r j ę .  Po dalszwrh dw óch  tygodniach  podwyż^zy im  na 
150 cm i na leni na razić  poprzestan iem} Dopiero  w poź- 
mej s /w m czasu w czwar tym  miesia.cu, o ile dziecko 
jest zdrowi '  ma  p raw id łow e  slolec, rozwija  się należycie, 
m ożem y sp ró b o w a ć  powoli,  z iazu  jeden  laz  dziennic,  po 
lc ni dwa razv i częściej p o d a w a ć  p o  180 cni.1

Należ} obecnie  zapozna* się zc sposobem przygolo-  
wania  mlelci i leclmika. karmienia  Sp raw a  jesl ważna,  
gdvż zan iedbania  w lej dziedzinie  zagraża l i  w wysokim 
s lopn iu zdrow iu  dziecka.

Maiki  powinna karmie swojo dziecko piersią.
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Mlekei ćlla niemowlęcia  powinno  o ile możności  p o ­
chodz ić .  od jednej  krowy,  k tó ra  musi  hyc. zd row a  Z ran 
nogo podoju  oddzie lamy laka. ilość, j aka  jesl po t rzebna  na 
cały dzień. Celem pozbycia  się zanieczyszczeń m echan icz ­
nych  cedzimy mleko przez czysto plecionko do czystego, 
specjalnie, na ten cel przeznaczonego naczynia.  Mleko su ­
r o w e  zawiera  zawsze, znaczmi ilość d ro lm o u s l ro jó w .  z któ­
rych jedne mogą. hyc d ro b n o u s t ro ja m i  c ho robo tw órc z ym i ,  
i n m  pow o d u ją  szybkie psucie sic; mleka.

D rob n o u s t ro j e  te- należy zniszczyć. C zym m y lo n a j ­
p rośc ie j  i na jpewnie j  przez j ednorazowe1 krótkie zagoto­
wanie  mleka  (sprażeniej.  Natychmias t  po spra/ .eniu należy 
mleko  ochłodzie do możl iwie niskiej hmipcralmw ' l am ,  
gdzie1 maiHY do dyspozycj i  lodownię,  sko rzys tam y  oczy- 
wdśeie z lej wygoeiy, w b raku  lodowni  i lodu w s tawim y  
naczynie  do zimne1, w o d y  kló rą  b ę d z ń a m  czayto zmiemiali. 
'Pakie* sprażone i ochłodzone1 szybko mlekV> możemiy p r z e ­
c h o w y w a ć  nakryte  w tein samem nae-zymu w cbloelnean 
nucjseoi ( lodowm piwnicy)  i e'/.erp.ie zen każdorazowo po 
t rzebną  ilość l a  pień jealmik i wygodniej  zaraz po spra -  
żemiu i oeblodzemiu zaraz penmzhwyać odpowieelme porcje- 
na eały dzień do szesciu czyslo wym ylycb  Daszek lód cen- 
lymeli  owych,  z a t t ó ć  Daszki zwi tkami  wa ty  lub gazy i lak 
p r z e c h o w y w a ć  W miejscu,  gdzie le m p era lu ra  nie p r ze k ra ­
cza KbC. Bezpoś rednio  przed ka rm ien iem  bierze in\' j edną  
flaszkę, elolewaniy do niej odpow iedn ią  ilhść priegWtOWS- 
n i j  wody,  dodajeany oelpowicclni inocen l  eaikrc palrz  wy 
żej) i og rzew am y całą  mieszankę;, wstawi ijąe na chwile; 
f laszkę do eacplcj woeh Aóisle-pme n a k ła da m y  na flaszkę 
czj  slemi rękami Smoczek i pOelajeffiy ebiecku do ssania. 
W czasie nak ładan ia  smoczka  należy go c h v \ l a i  u n a sa ­
d y  a nie- u szczytu,  ktćer dosta je  dzie-cko do ust. Po 
d a jąc  flaszkę do ust niemów lęeuu należy ścisnąć smoczek 
w połowie,  w przec iw nym  razie ndeko  wylewa się dziecku 
na twarz Nie należy używać  smoczków z ru rk a m i  szkla­
nemu, le bowiem nie dadzą  się nigdy u t rzym ać  w n deże 
tej czystości.  Id) każdem  karmie-mu trzeba lak smoeizeik jak 
i l laszkę nalezyeue wym yć  eaejdą wodą  - flaszkę ponaello 
wysuszye  Smoczek przechowywać w evyslym. z d k a n y m  
Sloie-zku. Od czasu do e-za.m smoczek  v ygo low ić.

Słońce to źródło zdrowia dla dziecka-



Dla odmie rzan ia  odpowi .  dnieli objętości  mlcna i w o ­
dy, na da ją  sic najlepiej  szklane cy l indry  m ia row e  z po-  
dzialka., k tóre  można zawsze nabyć  w apiekaeli  lub dro-  
gu-jnd i .  \ i e d r  igi l in  sprzęl  koszl około 2 zł.') odda je  zna ­
komite  usługi

P rzep row adz ić  okien e w yn ików  karmienia  n ien a tu ­
ralnego.  bez pos ługiwania  się waga. dla n iemowlą t  i bez 
znacznego doświadcza l i ;a w dziedzinie Fizjolog;, i pa lo logp  
w ieku niemowlęcego jesl rzeczą w p r o s t  niemożl iwą.  jes t 
b łądzeniem w ciemności  Dlalego winna  położna użyć ca łe ­
go au ło ry b  lu jaki posiada wobec młodej  i n iedośw iadczo ­
nej maiki ,  by ja. w tym w y pa dku  nakłonić  do koi z e s ł a ­
nia z dobrodz ie js tw  najbl iższe,  stacj i opieki  nad  m a tk ą  
i 11 z i c k i m lYzy dzisie jszych tendenc jach  do j akna jsze r -  
szei rozbudow y  m edycy in  społecznej  powstanie, n iew ą tp l i ­
wie w blizkiej przyszłości gęsta sieć łych poż\  leozm eh  in ­
s tytucj i  a wówczas  będą one względni,  ła two dos tę pne  
nawe l  dla ludności  wiejskiej

C. cl. n.
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Prof. KAZIMIERZ Ż U R A W S K I  -  Lwow.

W spółpraca T ow arzystw a Szkoły Ludowej w  do­
kształcaniu uczenie Państw. Szkoły Położnych  

w e Lwowie.
•pSjąg dalszy).

I Zasadnicze zaliłżenia spoleczno-programowre.

W oma wian i’u założeń społeczno - p rogramów ye h  
pracy I' S. P. w doksz ta łcaniu położnych,  oraz  na s tę pnyc h  
r ozdz ia łów niniejszego a r tyku łu  muszę  zaznaczyć,  ż< m am  
głównie  na uwadze1 .stanowisko, zadania  i rolę położnej 
wiejskiej ,  a raczej  m  wsi, gdyż ś rodow isko  wiejs t  ic prze- 
dewszys lkiciu pracy położnej polrzi buje,  lak że przedc-  
wszys l lćem pol izelw lego ś rodow iska  wi i jsk iego  m am  na 
myśl i i wszelki p ro g ra m  kszlaleenia  położnych głównie 
to  ś rodowisko  musi  miee na uwadze. S lanowisko liowiian 
i rola zawodow i ora* społeczna położnej  w mieście jest 
p o d  wielu względami zgoła inna i lulaj  w s wy cli roz­
ważan iach  zas tanaw iać  się nad nią p rawie  nn będę. zale 
dv  ic jej do tyka jąc
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(idy zaś p rzys tępu ję  do szerszego omów en i a zasadni- 
■zych założeń spo le c z no -p rog ram ow yc h  pracy  r S. I,. 

w dokszta łcaniu położnych  wiejskich mnssc<: \vpr?ód c]ior- 
J)y k r ó !k(» pi7(.'ilsla\M(, zasadnicze1 |x>l rzedyy zdrowotne1 wsi 
w Polsce, głównie w dziedzinie  higieny, i zapobiegania  c h o ­
robom  wśród  ludności wiejskiej,  zwłaszcza wśród kohiel 
i dzieci Bez takingg królkiego bodaj  rzulu  oka na te s p r a ­
wy  obawiam  sic, że nie po rozum iem  się dos lalecznie  z szer- 
sz< m slcrami  Czytelników (a raczej  Czyledniezeki łych 
a r tykułów o co mi głównie idzie w dalsze 111 om aw ian iu  
s p ra w y  pp l izeby  i po /y lku  doksz tałcania ,  oraz w y n ik a ją  
e \e!i  stad wniosków 1 postulatów Streśc imy wice kró-  
cm lko  s lau z d row o tny  wsi w Polsce-, co się zaczęło r o ­
bić  dla polepszenia  lego s t m u  i w ezem mogłaby ])olożna 
wie iska, od])owiednio dol)i 'ana, wyksztale-ema i wyszkolona,  
o\ e p o m o cn a  zimanie le-go s tanu na lepsze.

A) Stan zdrowotny wsi w  Polsce i potrzeba pracy  
.iad jego podniesieniem.

Wie--: polska je‘st pod względem z d ro w o tn y m  niesły- 
e-hanie zanieelbana. Dotyczę to zatem mnieęj więcej 1 
ludności  esilego kra ju  t. j. około B5 mil jonów ludności  
Polska jegt bowieim kraiem r o lm e z e m  i mu zgórą 70 p roc  
ludności na wsi. Po łożen ie  zaś na wsi pod względem 
Z(licowolny.m je'sl rozpaczliwe1.

Slwie-rdza len fatalny slnn rzeczy m. in. di Marc in  
kac j i r zak ,  k lóry na |)odslaw7ie badań  peiebije swe spos t rze ­
żenia w specja lnym  zeszycie1 „Pol.  CzerwotiegD k r z y ż a 11 
(za grudzień lOdiJ), poświęconym akcji nael penlnie-siemiem 
y.elrow olnośei  wsi polskiej.  P r z y p a t r z m y  się jakie są główme 
brak.  zdrow otne1 wsi w Polsce:

1 M i e s z k a n i e .  Cb-top w Polsce mieszka wciąż 
•ciemno, b ru d n o  i ciasno, en.ęsto w lokalu wilgotnym, niee 
przewaedrżanym, p rzepe łn ionym rupieeii imi  wszedkmgo ro- 
elzapi a ni cza e»| )a t rzonyin w przeelmioty na jn iezbędne  jsze. 
di .  Kacj irzal: słusznie- twierdzi  (ci) zak ra w a  na i ron jęw  n a ­
szych .warunkach obeemye b ), i mieszkanie1 jiednojzibowe 
icst n iedopuszcza lne  nigdy i nigdzie, i 2- i /bowe może byc 
zaledwie t<> 1 e rowane. J ako  wzor  poda je  mieszkanie  ro b o tn i ­
cze1 i włościańskie1 w llol.melp ń-izbowe: z duża. ogólną  
j ada ln ią  i i! sypiailniaini.

U nas sypialnie są wciąż zbe-dne. Często cala roelzma, 
.zwłaszcza w  zimie:  mężczyźni  i kobiedy, mbaelzież



i dzieci, śpią  wspóln ie  ua j eduem  łóżku wieź.j barłogu.- 
syjł.ajii  n ieraz w ub ran iu  (i hoeby  częściowrm , imkfywujĄ 
sit; w s ]>t,* 1 n :i ko Mrą. czy kocem, czasem 'pierzyna., !ub ja 
ki-emiś s la remi  k o /ue l iam i  lub de rkam i  O pods taw ow ej  za ­
sadzie hygjcnirznc j  - -  osobne  łóżko dla każdej  osoby w la- 
kłsh w a r u n k a c h  n iem a  m o w y  J a k i e  to, pom ija jąc  ju> 
wszelkie  inne względy, sprzy ja  przenoszeniu  cho ró b  za ­
kaźnych.  Bród ,  c iasnola  i z a d u ch  nikogo nie r ażą  Częslo 
w grę tu wchodzą, oszczędności na  świet le  i opalej '-co 
przy nędzy dzisiejszej jes t zupe łn ie  zrozumiale-

2) W o d a .  Zla w oda  i sposób  u suw an ia  ( raczej  
p r ze c h o w y w a n ia )  nieczystości  sp rzy ja ją  wsze lk im  c h o r o ­
b o m  jelit, p ladze wsi polskiej.  Skm pod lym względem 
jest lak rozpaez l iwie  n i e c h lu jn y , iż, jak  twierdzi dr. K a c ­
pr z a k ,  OZ k) wiek, któryby zmusił  ludność  u nas  do sl a wia­
nia  s tudn i  i us tępów i na leżytego z ni  Oh korzystan ia ,  za j 
służy Ihy n i  pottihite.

ił) C z y  s l n ś ć .  Mycie  sic r eg u la rn e  i kąpiel  (zwłasz­
cza przez 7 miesięcy' ch ło d n y c h )  s;v uwmżaiie zft p rzesad  
Bieliznę zmienia  się ba rdzo  rzad/ko. Odzież nigdy' m e  b y ­
wa wielrzona,  ani p rana .  W  wdehi okręgach  łudnosc  sy- 
])ia s tale wr odzieży' dla  ciepła,  aż tło zdarcia ,  co spo tyka  
się zwłaszcza n a  z iemiach wschodn ich ,  b ę d ą c y c h  weia.ż 
groźnem ogniskiem d a r u  plamistego,  klóry'  się szerzy' w y ­
łącznie przez wresz odzieżową.

W eźm y leraz pod uwagę w jak im  sianie  m oże  być 
żywnośćj" dowożona  do m.asl  ze wsi tak  n iech lu jne j  
a p rzedewszys lk iem mreko.

I O d ż y w i a n i e  dom aga  się. g run tow ne j  i gwnł  
Łownej reformy.  Odżyw ianie  bowiem  naszej  ludnośc i  wiej-  
skiej jesl zbyt  ,ednosLajne (Chleli, bu rak i ,  kar to i le ,  k a p u s i a  
liii wszędzh mlełco i jaja,  klorc  sic sprzedaje) ,  źle p rzy ­
rządzone ,  niesmaczne,  czasem w p r o s t  szkód M we (zw 1 isz­
czą dla dzieci) i n ies t rawne .  (Wiele  m a te k  i g o s podyń  
wpros t  nii umie golować,  a raz  ugotowanie jadło t rzyma 
aż do zupełnego zjedzenia,  m im o.  że niek iedy  się zepsuło.  
Wiele  wieśn iaczek  nie umie zupe łn ie  p rzy rz ą dza ć  rozl i cz­
nych  jarzyn Z pow odu  u b ó s tw a  czasem oszczędza się 
soli ( .a rnk i  i mleko  tYZyma b ru d n o .

0  zdrowiu narodu świadczy czystość i higjcna.
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W k r  z e w i c 11 i u ii ii* j e n y  ji;i w s i  n a I e- 
ż v z w r  $,c i ć g i ó w 11 i e u w ug-ę n a  k o b i e t y  gdyż ona 
j i row adz i  gospodarsLwo dom owe,  ona jest w y c h o w a w c z y - 
n ig  młodego pokolenia-  ona prowadz i  d o m  i km  Imię, s p r z ą ­
ta i s tyka się z Ig calg dziedzing,  k tó ra  leży w zakresie  
higjcny T r / e b a  więc dotrze(  do kobiet na wsi przy p o ­
m ocy  kól gospodyń wiejskich i innych  organizacji .

W  tym k ierunku rozpoczę ty  pracę  'n iedawno,  od. 
wiosny  1!).':>3) s ioshy 1’olskiCgo Czerwonego Krzyża. Częsty 
kontakt  tej instytucj i  ze w sig. zwróc i ł  uwagę na te ra- 
żgce zaniedban ia  zdrowotne.  Pielęgniarki  Pol. Czerw K rz y ­
ża p row a dz a  k m s \  zd row ia  dla zorg an izow anych  Ii,ót go- 
spodyń-z iem.miek  na terenie całej Polsku

W s p o m n ia n y  zeszyt  12. z r. 1,938 tui ' sięeznika Pol 
Czerw. Krzyża,  poda je  opisy poczgików lej pracy. A wiec, 
in s t ruk to rka  s iostra  \ n n a  Ossowska  podaje  zakres  km 
sów hygjeny eh m e n ta r in j ,  oraz  r a lo w n .c lw a  i sposób  scig 
gama uczestników.

fl rzeha  p i z e h m  zdobyć  kom iczn ie  zaufanie  m ężów 
i oj,Ołów. 1)0 bez nich by się dziewczęta  i kolnęły na ku rs  
nic zap isywał  Później  o d b y w a ją  się ku rsy  "Igczone z od- 
v icdzaniem enaL dla udzielenia na jważn ie jszych  wskazań.

P a b j  ]). J e rzy  Zhrocli  op isu je  ilość żmuilng, a b a r ­
dzo odpowiedgia lng  pracę  kolumn dezynfekey ,110-kgpie- 
lowyeh dl,i zwalczania  b rudu ,  00 się wigze ze zwalcza ­
ni mi cho ró b  zakaźnyeh.

Praca  jest bardzo  rozległa Pol. Ozerwony Krzyż za ­
mierza znacznie  rozszerzyć pracę  higjenislck pielęgniarek 
n a  wsi. aby sic w ten sposób  p rzy< /yn i r  do podniesienia  
poz iom u higieny w o ś rodka c h  wiejskich

Akcja la zasługuje  na gorgee Uznanie \ lc  możn i 
ją uważać  z i grunt  pi zygolowawozy.  k to r \  icdnak ea- 
tosr i sprawy zdrowia  na wsi nie rozw igże. Pol Czerws 
Krzyż może wykonać  zadam a ni, zmierne j  wagi i na to po ­
trzeba szeregu lat pracy Pozostaje  j ednak  nadal la dz ie­
dzina wykonan ia ,  p rzyp i lnowali ,a  . stałego, eigglego p rze ­
s trzegania.  pouczania  i p r zypom inan ia  tego wszystkiego, 
•co dotyczy e le m en ta rnyc h  wym ogów  Ingjeny osobniczej  
i spolec/.ncj. \IoK lego dokonać tylko czynnik s tale na 
wsi przebywający ,  doskona le  zna jący  w a ru n k i  ogólne 
i osoti isle lego ś rodowiska ,  majgey  z tern s rodow is t  lem 
ciggly a liezgiosredni i n ieunikniony kontakt ,  a odpo-
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wicdnio w \ szkolony i p rzygotowań;  <lo tego rodza ju  pia-  
e\  u świadam iające j  i pouczające j  w dziedzinie  zd row otn e j  
.leżeli wice nie będzie  s tałe we wsi lekarza,  (np. w wie j ­
skim oś rodku  zdrów ui i, lo n a j  l a l  w i e j  m o g ł a b y  i p o- 
w i 1111 a r o i  ę h i g j c n i s I k i w i e j s k i e j s p e ł n i ć  
o d p o w i e d n i o  d o b r a n a  i w y s z k o l o n a  p o I o /  n a

C. d. n

Seminaijum położnicze.
Ile ra /j  i kiedy powinna badać położna rodzącą we- 

wnęlrznic >v czasie porodu?

Polożn i wezwana  do rodtąOCU w m na  p rze p row a dz ić  
d o k ładn i1 badanie  położnicze w e d ł u g  p iw n e g o  p lanu  P a d a ­
nie  lo składa się z t rzech części wyw iadów, ba d a n ia  ze- 
w nc l rz iu g o  i badan ia  wew nęl rznego. ,leżeli j iolożna um ie ­
jętnie  i p lanow o  | ) rze | ) rowadz '  w yw ia dy  i badan ie  ze- 
w nę l rzne  zo r ien tu je  się w większości  przypadkow- n a j ­
dok ładnie j  w przebiegu porodu .

Większość po łożnych  nie uświadam ia  solne należycie  
warlośei  lego badania.  P rzep row a dz a  lo badan ie  ch a o ty c z ­
nie, I h z  żadnego planu  i w końcu  nie o r jen lu jc  się w prze-
h.egu p o r o d u  nawel  w nu jp ro s l sz ym  przi  piidku. Położna,  
asystu jąc  podczas porodu ,  na jchę tn ie j  s ia ra  się r ozs t rz y ­
gnąć wszyslkie  wątpl iwości  za pom ocą  badani  i w e w n ę t r z ­
nego rodzącej  Siad leż bada częslo zupe łn ie  bez polrzeby,  
n a ra . a i a c  rodzącą  na poważne  nicbezpieezenslwo,  i w re- 
zullaeie, wic tyle p,o w ykonan iu  badan ia  wewnęl rznego,  
ile wi , 'działa przedtem.

Pa da n ie  w ew nęt r zne  w ykona m  przez położna n i e p o ­
trzebnie . bez nalc,w lego uzasadnienia ,  p o i . gga za sobą  bar-  
dzo poważni '  nas tęps twa  p raw n e  Odnoszę  wrażenie ,  że 
po loz iu  nic zda ją  sobie  z lego s|ii aw y  In s t rukc ja  dla po ­
łożnych S 2.) wyraźn ie  mówi,  że położna nie powinn i nn- 
(luz\ wac  lego badania .  Opie ra jąc  się n a  tej inst rukc, .  moz 
na pociągnąć  położną  do odpowiedz ia lnośc i  sądowej  i b a r ­
d / o  ła two będzie  udow o d n ić  położnej  błąd w  sztuce. Jakie  
stąd wynikni j  konsekwencje ,  nic t ru d n o  się d o u n ś l i ć  Dziś 
.po-lec/i ńsl w o  już wk*. do czego ogran icza się rola p o lo /m  j 

podczas  porodu.  Uświadomien ie  lo powiększa  się z roku  
Jia rok.  Nie należą  już dzisiaj do rzadkośc i  skargi  sądowo
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n a  położne, z p ow odu  powik łań,  mogących  sio w y d a rz y ć  
po porodzie ,  j ak  up. gorączka  połogowa,  Śmierć p łodu  
i I. d. Rodzina  chę tnie  doszukuje  się winy  w p o s tę pow an iu  
położnej  i dochodz i  swoich  pretensj i  na  drodzu sad >wej. 
tężeli po łożna  z achow a  się podczas po ro d u  zgodnie z za ­
sadami nauki  i z ins t rukc ja  i mc popełni  żadnego błędu,,  
w ted \  laLwo będzie  mogła się obronić.

Pow ik łan ia  poporodowi. ' ,  a szczególnie gorączką p o ­
łogowa,  mogą wys tąp ić  In z wi.iv położnej ,  a j ednak  sko­
ro  po łożna  np. bada ła  rodzącą  nie  w odpowiedn ie j  chwil i  
ktb bez po t rzeb ) ,  będzie  m ożna  już zkrzticdć położnej ,  żc 
swoim posLępowaniem mogła  spowodować,  zakażenie.  Jak  
już w spom nia łem ,  położne uaogół  nie wiedza,  kiedy badać  
wewnętrzn ie ,  i li razy w ykona ć  Lo badanie ,  i przez lo n a ­
raża ją  n a  pow a ż ne  niebezpieczeńs two nie tylko ro d zą c e r 
pow ie rzone  ich opiece,  lecz szkodzą również  i zawodowi,  
k ló ry  wykonują .

Kiedy za tem i ile r azy  p o w in n a  .położna b a d a ć  w e­
wnę trznie ,  b y  pos tąp ić  zgodnie z i n s t rukc ją  i nie na ra /ac  
się n a  konsekwenc je  p r a w n e '

Położna,  w e z w a na  do rodzące j ,  w i n n a  p rze p row a d ;  ic 
jak na jdok ładn ie j  w yw ia dy  oraz ba d a n ie  zewnętrzne.  P o d ­
czas w y w ia d ó w  dowie się o przebiegu ciąży i po rodu ,  
dowie się o p o p r z e d n i m  porodach ' ,  poz dem zor jeutu je  
się z kun  m a  do czynienia  i w  jakiem ś rodow isku  się 
znalazła. Za pom ocą  badania  zewnę trznego  s lwierdzi  po ­
łożna jakie  jes t  położenie  p łodu ,  postawa,  czy plód żyje, 
czy tez nie, zmierzy  obw ód  miednicy,  zor jenlu j i  się jaki 
iesl s to sunek  części p izodu jąee j  do miednic )  i I d. leżel i 
za  p om ocą  tego bada in a  nie zo r jen lu jc  się,1 jakie  jest po 
l o / m i e  płodu i gilzie z na jdu je  się część przodująca,  wtedy 
wolno  pOl-Ożnej p rzys ląp ić  do badan ia  w ew nęt rznego  Po 
lo / n a  może być wezwana  do pierwiaslki  pod koniec ł. 
okresu  porodowego.  M ó w k a  wledy  bywa juz zazwyczaj  
us ta lona  i zna jdu je  się głęboko \\n miednicy.  Położna w La- 
kim  p rzy p a d k u  może być w rozte rce  i m e  bęibue mia ła  
pewnośc i ,  cz\ g łówka  przoduie .  Zatem w tych p r zy p a d k a c h ,  
w  k tó rych  badan ie  z e w i n l r / n e  nie wyjaśn ia  położnej  
w  sposób zupe łn ie  pewny  położenia  płodu b u d o w y  m ie d n i ­
cy — w inna  bez w a r u n k o w o  p rzys tąp ić  do badan ia  w e­
wnętrznemu. Jeżeli badan iem  w e w n ę l r z n e m  slwierdzi.  że 
g łówka  jest  m l a l o n a  w miednicy,  w tedy  już do końca
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p o r o d u  badan ie  w ew nęt r zne  ,est niedozwolone-  ( idyby  
w takun  wwjiadku po ród  przec iąga ł  się pona d  no rmę ,  za ­
k reś loną  dla p o r o d u  prawid łowego ,  po łożna  uważa  poród  
za  n iep ra w id ło w y  i wzyw a lekarza,  lub odsyła  rodzącą  do 
najbl iższego zak ładu  położniczego-

P a d a ją c  zewnę trzn ie  s twierdza po łożna  miednicę 
ścieśn iona:  główka p łodu  balo tu je  na d  w c h o d e m  m iedn i ­
cy. W  lakim w yp  ulku należy zbadać  wewnętrzn ie ,  aby 
p r z e k o n a ć  siv, czy p rzypa dk iem  nie p rzodu je  pępowina  lub 
inna  część płodu.  Jeżel i nie s twierdzi  tych  powikłań ,  w i n ­
na  zbadać  poruz  drugi  po pękn ięc iu  pęcherza,  gdyż może 
się zdarzyć,  że o dp ływ a jące  w ody  p łodow e  p o r w ą  za so­
b ą  p ę pow inę  lub rączkę. P r z y p a d k i  miednic  ście śn ionych 
w in n y  być  z r eguły  k ie row a ne  do zak ła dów położniczych,  
l y l k o  w w y j ą tk o w y c h  oko l icznościach  po ród  może  się 
o d b y w a ć  w  dom u,  a wtedy: po łożna  wanna na tychm ias t  
w e z w a ć  lekarza,  k tó ry  orzeknie  wr jak .  sposób p o ró d  ten 
prowadzić .

W  duż y c h  m ias tach  m a m y  dzisiaj po radn ie  dla cię­
żarnych .  Goiaz więcej c ięża rnych  korzys ta  z tych instytu- 
cyj. Jest  to z jawisko ba rdz o  pocieszające.  W y p o ia d n i  p r o ­
wadzonej  przez doświadczonego  lekarza  specjal is tę  decy­
d u j ą  się nieomal  losy rodzącej .  P o ra d n ie  l.ikie w m n e  być  
wr in te resu  zd row ia  publ icznego zo rgan izow ane  wcszędzie, 
gdzie się lylko da. I\.a odległej p row inc j i  we wioskach 
i wr m a ł y c h  m ias teczkach  j io r a dn ia rką  jesl położna.  W i n ­
n a  ona u ś w ia d am iać  ciężarne, b y  zgłaszały się do badan ia  
w czasie c iąży;  w tedy  już m o ż n a  rozj ioznać wielo niepra 
wullowośc i  i sk ie rować  c iężarną  do leczenia. Ponieważ  
badan ie  w e w n ę t r zn e  osoby  eiężarnej  nie kryje  w sobie tyle 
niebezpieczeństw,  co l indanie  w ew nęt r zne  rodzącej ,  winna  
za tem położna  k ie rować  c iężarne do l eka rza  i jeżeli zo ­
s tanie  s twierdzone,  że położenie-. ,plotlu jes l p rawid łowy,  
a  główka  p rzy p a r ta  lub u s t a l o n a ’ wr miednicy,  wtedy  nie 
zajdzie pot rzeba  ba d a n ia  wew nęt rznego  wT czasie porodu.

I rzeba,  aby położne z rozum ia ły ,  j ak ą  jest ich rola 
wobec  rodzących  Po łożna  w obec  rodzaoej  i j io lożnicy od- 
gr \  w a rolę pielęgniarki ,  i n s t ruk to rk i ;  op ieku je  się rodzącą  
i po łożn icą  i jej dzieckiem,- ezuwui nad  han, by  osobie  
po  w ierzonej  jej pieczy m e  s łato sie nic  złego. Skoro  tylko 
zmiwa/y  grożące liicbezjiieczeńslw o winna  na tychm ias t  
wezwaić lekarzu.
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Zatem na  py tan ie  kiedy i ile r azy  wo lno  położne j  
badać  w ew nęt rzn ie  rodzącą ,  należy odpowiedzieć w  ta­
ki sposób:

1) Jeżeli  po łożna  zbada ła  w ew nęt rzn ie  c iężarną,  
w  os ta tn ich  tygodniach  ciąży i s twierdziła,  że po łoże n ie  
p łodu  jesL p raw id łow e ,  a g łówka  u s ta lona  — t o  b a -  
d a n  i e w e  w  n  ę t r z n e  w  c z a s i e  p  o r  o d u j e s t  z u-  
p e ł n i e  z b ę d n e .

2) Jeżeli  po łożna  w ezwana  do rodzącej  m c  zorjento-  
wuiła Się b a da n ie m  zewmęlrznem co do po łożenia  p łodu,  
s to sunku  części p r zodu jące j  do miedn icy,  a lekarz  p rzybyć  
nie  może  — ' w i n n a  z b a d a ć  w e w n ę t r z n i e .

3) Jeżel.  s twierdz i ła  ścieśnienie m iedn icy  znacznego- 
s topnia,  a po ród  o d b y w a ć  się będzie  w  dom u,  p o w i n n a  
w' e. z w a ć 1 e k a r  z a n a  s a m  \  m  p o c z ą t k u  p o r o  d u. 
Jeżel i p rzybędz ie  lekarz,  to 011 da je  położne j  polecenie,  czy 
m a  badać  w ew nęt rzn ie  i kiedy. Bez w yraźnego  zlecenia 
lekarza nie  p o w i n n a  po łożna  b a d a ć  wewnętrzn ie .  Gdyby 
lekarz  absolutnie  nie  m óg ł  p r z y b y ć  — w o l n o  p o ł o ż ­
n e j  z b a d a ć  w e w n ę t r z n i e  .przed ode jśc iem  wód,  by. 
p rzekonać  się czy nie  p rzo d u je  d r o b n a  część p łodu  Po 
odejściu wTód również  w inna  p r ze p row a dz ić  ba d a n ie  w e ­
wnę trzne ,  aby  s twierdzić , czy p rzypadk iem  nic  wypadła  
pępowina  lub rączka.

Przegląd piśmiennictwa.
(Streszczał  Dr. Fr .  Selim k — Lwów).

Dr. J E R Z Y  PERL.

O wartości próby biologicznej Zondcka i Aschheinnr  
dla rozpoznawania ciąży.

Ciąża wczesna,  względnie c iąża w  m ac icy  m ięśn ia -  
kowatej  a lbo też c iąża pozamaciczna ,  na s t r ę cz a ją  niekiedy 
b a rd z o  wielkie  t rudnośc i  rozpoznawcze .

Badania  uc zonych  nad  z m ia n a m i  w  gruczo łach  o 
w e w n e l r z n c m  wydzie lan iu  wykazały,  że w  m oczu  ciężar­
n y c h  z n a jd u je m y  znaczn ie  zw iększoną  i lość w ydz ie l iny  
p rzysadk i  mózgow ej  i ja jnika.  W ydz ie l iny  tych  g ruczo ­
łów  n a z y w a m y  h o r m o n a m i .  W  m oczu  ni e  c ięża rnych  h o r -
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monów'  łych  jest  b a rdzo  mało.  W s t r zyk iw an ie  m oczu  b i a ­
łej myszce  m łodociane j ,  a nas tępnie  ba d a n ie  zmian  wr n a ­
r z ą d a c h  r o d n y c h  lej myszki  pozw a la  s twierdzić , czy m ocz  
ws t rzykn ię ty  był  m ocz e m  osoby ciężarnej  czy też niecie- 
żarnej.

P rzeg ląd  akusze ry jny  Nr. 1. 1934 r.

Prof. Dr. MIKULICZ-RADECKI  (Królewiec).

Zapalenie miedniczek nerkowych w czasie ciąży.

Zapalenie  miedn iczek n e rk o w y c h  w czasie ciąży, p o ­
r o d u  i po łogu  wysj tepuje b a rd z o  często i jakko lwiek  le­
czeniem tego schorzen ia  z a jm o w a ć  się pow in ien  wyłącz­
nie  lekarz,  to j edna k  k o n ie r z n e m  jest,  aby  ka żda  po łożna  
zna ła  ob jaw y  i przeb ieg  tej choroby.  Położna  jes l bo w ie m  
p rzew ażnie  tą pierwTszą, u  które j  c iężarna kobieta  zasięga 
p o r a d y  w  wy pan ku jakiegoś powikłan ia ,  w  czasie c iąży 
wys tępującego .  Z na jąc  za tem ob jaw y  danego schorzenia ,,  
p o łożna  m oże  w znacznym  s topn iu  przyczyn ić  się do  tego,, 
b y  c h o r a  n da la  się do leka rza  j ak  najszybek?j  i w  ten 
sposób  m e  zaniedba ła  swej choroby .

Schorzenie  to w ys tę pu je  p rzew ażn ie  w  drugiej  p o lo ­
wać ciążyT i ob jaw ia  się bó lam i  w  okol icy nerki ,  z azw y­
czaj praiwej, w ysoką  c iep ło tą  i dreszezam. Bóle m ogą  
naw7et w ys tę pow a ć  b a rd z o  g w a ł to w n a  P on iew aż  p rze w aż ­
n i e  c h o r y m  jest tćż i pęcherz  m oczow y,  c h o r a  skarży  
się n a  bó le  wr okol icy pęc he rz a  oraz  n a  pieczenie  p rzy  
•oddawaniu moczu.  W  chwil i  w ys tąp ien ia  tych  objawmw 
należy' w ezw ać  lekarza,  k ló ry  ustal i  rozpoznan ie ,  bo  bóle  
w  p r a w y m  b o k u  m ogą  pochodz ić  nie tylko z nerki ,  lecz 
i z wro r e c z k a  żółciowego Tub w y r o s tk a  robaczkow ego1. 
L eka rz  poleca leczenie, p o łożna  zaś, m a ją c a  c h o rą  w swej 
opiece, pr zes trzega  ściśle w skazów ek  lekarza  i w ten s p o ­
sób w z m a g a  sku teczność  Leczenia.

Zapa lenie  miedn iczek n e rkow yc h ,  w ys tępu jące  pod  
czas  ciąży, nie j e s t  p ow ik łan ie m  przy 'padkowrem, od  ciąży 
nieza leżnem, lecz przeciwmie ciąża w7 znacznym  s topn iu  
przymzynia się względnie  u ła tw ia  w ys t ę p o w a n ie  zapa le ­
nia. W  czasie c iąży b o w ie m  zmian ie  ulega nietydko sam 
n a rz ą d  r o d n y  kobiecy (powiększenie  macicy ,  p r ze k rw ie n ie  
jajników^ i poc h w y )  lecz także i n a rz ą d y  z n im  sąs ia -
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dujące,  a więc na rz ą d  m oczow y i jelita. Pęche rz  m o c z o ­
w y  wiolczeje  i zwiększa swoją  objętość;  moczowody'  u le ­
ga ją  rozszerzeniu  . zwiotczeniu,  sku tk iem czego Jalwo ule ­
gają  sk rę tom  lub zaciśnięciu i w yda la ją  mocz  z miedn i-  
czek n e rk o w y c h  do pęc herz a  moczowego znaczn ie  wo ln ie j ­
szym prądem . Stale powiększa jąca  sie m ac ica  uciska  na 
lak zmienione  m oczow ody .  zwłaszcza po  s t ronie  jpćawcj. 
pon iew aż  m ac ica  po tej s t ronie  bardziej  p o c h y lo n a  jest 
ku tyłowi. T a k  pow s ta je  n a d m ie rn e  na g rom a dze n ie  sie m o ­
czu w iniedniczkac.il  n e rk o w y c h  oraz ich rozszerzenie.  
S am  len fakt  nie ‘ wiadczy jeszcze o s chorzen iu  nnedn i-  
cz tk,  lecz s tanowi poda tne  podłoże do zakażenia.

Zakażenie  wys tępu je ,  o ile do o rgan izm u  wdargną 
d r o b n o u s t r o j e  (bakterie)?  któ re  zadziałają szkodl .wie  na 
b łony śluzowaą miednic zek ne rkow ych .  D r o b n o u s t r o j e  c h o ­
r o b o tw ó rc z e  m ogą  wejść  do nnedu iczek  bądź  to przez 
m oczow ody  z j ięcheiza, juz po j i r z edw o  chorego,  (t. zn. 
od do łu  ku górze), hądź  też z krwuobiegu, do którego d o ­
stały się d rogą  ch łonną ,  p rzedos ta ją  się do l i t rki ,  a s t a m ­
tąd do miedniczek (l. zu.' od góry  ku  dołowi).

Obecność  zarazkówT w iuicdinczkac.il i nie możność  
ich wyda len ia  z od j i lywającym  wolno  p r ą d e m  m oczu  p o ­
w o d u j e  usadowien ie  się bakle r j i  w błon ie  ś luzowej  niiedni- 
czck, k tó re  naz\ wanny zapalekiiein Zajialenie lo z po-  
czą tku  daje  lekkie objawy,  lecz gdy m u  się energicznie  
nic p rzec iwdzia ła  na ty c h m ia s t  w chwili  w ys tąp ien ia  bo- 
lesności,  może powodować, '  zapalenie  n e r e k  i ogólne za ­
każemy Schor/e .n.a  tego nie należy' za tem lekeewaiżyć, po 
niewTaż może dop row a dz ić  do n iemożności  donoszen ia  p ł o ­
du. D ługo t rw ała  gorączka może b o w e n i  spowTodowae  
przedwczesny'  po ród  albo leż ciężki stan chore j  może  z m u ­
sić lekarza do p r ze rw a n ia  ciąży N a t y c h m i a s t o w i  leczenie 
należ/ zatem j iodjąć nie ty lko wr ob ron ie  życia i zd row ia  
matki ,  ale także w  obron ie  życia płodu.  i

P odobn ie  przebiega  lo schorzen ie  w czasie połogu, 
p rzedłuża  się nawet  na  cały czas po łogu  i dlatego powunna  
po łożna  zawrsze zwracać  uwegę  ehorc j ,  u której  lo po- 
wdklanie wystąpi ło ,  że c h o ro b a  może  się powtórzyć ,  oraz 
•doradzać pacjentce,  żeby jeszcze przez pewien  czas p o z o ­
s ta w a ła  pod Opieką lekarską.

Zeitsch. deu lsch .  I l e b a m m e n  \ r  1 31. —•'Niemieckie  
czasop ismo dla  położny cli.
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Prof. Dr. VERSCHUER (Berlin).

Przyszłość potomstwa.

W  Niemczech  wyszła  ostatnio us tawa,  op ie ra jąca  się 
na nauce  o dziedziczności.  Us tawa  ma  za zadanie  zapobiedz 
roz ros tow i  p o to m s tw a  dziedzicznie  obciążonego.  Cel ten 
zostaje  osiągnięty d rogą  p rzy m u s o w e j  steryl izacji ,  t. zn żc 
o sob inków  chorych ,  co do k tó ry c h  op in ja  n a u k o w a  w y d a  
sąd, że po to m s tw o  ich może by ć  dziedzicznie  obciążone ,  
podda je  sie operacj i ,  dzięki  k tó rej  s ta ją  się n iep łodnymi.  
Odnosi  się to w  p ie rw sz ym  rzędzie  do osób um y s ło w o  
c horych ,  a lkoho l ików  i luetyków, a na da ls zym  planie  do 
g łuchon iemych ,  dziedzicznie ś lepych,  epileptyków i innych .  
U s t a w a  m a  się przyczyn ić  do wzm ocn ien ia  i p o p raw ie n ia  
s ianu  zdro w otn ego  p rzysz łych  pokoleń.

Zeilsch deulseh .  I l e b a m m e n  Nr. .1/31 — Niemieckie  
czasopismo dla położnych .

N a  klinice wiedeńskiej  urodzi ła  pe w na  15-letnia żona 
woźnicy 21) dziecko. Z poś ród  21) żywro u r o d z o n y c h  dzieci 
żyje obecnie  lB-rO, w  tern 12 ch łopców7 i 1 dziewczynki .  
W szys tk ie  po ro d y  odbyły  sie s ilami na tu ry ,  połóg  p rzeb ie ­
gał bez powikłań .

Zeitsch. deu tseh.  I l e b a m m e n  Nr  l/3-l. — Niemieckie  
czasopismo dla  położnych .

Z P R A K T Y K I .

T.

W e zw a no  mnie  do porodu.  Rodząca  liczy lat ,12, c ią­
ża trzecia. W  m ieszkan iu  widzę jakieś  zamieszanie;  gdy 
wesz łam  babka  uc iekła  drug iemi  d rzwiami.  Z wywiadów7 
dowiedz ia łam  się, że pęcherz  pęki.  Odkaz i łam ręce,  zba ­
da łam  zew nę t rzn i '1 i s twierdzi  lam po łożenie  poprzeczne.  
Pos łał am zaraz po najbl iższego lekarza.  Woźnica  wróc i ł  
z k m ,  że lekarza nie zastał.  P os ia ła m  po drugiego.  W  mię- 
dz \czas ie  p rzygo lowyy ulani lożko poprzeczne  oraz  dużą  
łosi p rzego towanej  wódy,  odkaz i łam swoje rece i s ro m
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wodzącej. W  czasie tych  p rzygo tow ań  c h o r a  dos taje  d r e s z ­
c z y  i po (Szyna się niepokoić .  Macica silnie nap ięła ,  drżę  
n a  samo wspomnien ie ,  że macica może pęknąć,  a lekarza 
nic  widać.

Odkaz i łam ręce po raz drugi,  w y k o n a ł a m  ob ró t  n a  
nóżkę i w y d o b y ła m  płód  żywy. W k ró tc e  n a d je c h a ł  lekarz  
i zajął  się położnicą,  k tó ra  poczęła  silnie k rwawić ,  ja 
na tom ia s t  cuc i ł am n o w o ro d k a ,  który u r o d z u  się w  za- 
marlWiey.

Gdyby1 nie otoczenie,  k tó re  kazało po m nie  jechać,  
by ł ab y  n a jp r a w d o p o d o b n ie j  nas tąp i ła  śmie rć  matki  i dzie­
cka,  pon ieważ  b a b k a  przeb i ta  pęcherz  i kazaia  rodzącej  
przeć, a la p a r ł a  przez  6 godzin.

11.

P rzysz ła  do mnie kobieta  l icząca lal 48. Rodz i ła  
leden raz, obecnie  skarży się na  bóle w  nogach  i s p u c h n ię ­
cie brzucha .  Z bada łam  ją. W  czasie b a d a n ia  s tw ie rdz i ł am 
guz wielkości  bo c h e n k a  chicha. R a d /d iu n  jej, aby  uda ła  
s ię  do szp i ta la  n a  operację .  C h o r a  p o w tó r z y ła  s ą s iadkom  
to co jej radz i łam,  a  te od radz i ły  mówdąc, że operac ja  
jesl  n iepo t rzebną ,  że j a  w icrzę ty lko w lekarzy, bo oni  
jej da ją  łapówkę.  Radzil i  w e z w a ć  babkę.

B a bka  poczęła  ją  sm irować,  mówiący że jes l  „ o b e r ­
w a n ą ” i za j e d n ą  wizytę b ra ła  5 zł. Gdy po ki lku w iz y ­
t a c h  b a b k i  kobieta  czuła  się gorzej,  p rzysz ła  do innie  za ­
p y la ć  się czy nie umrze ,  j a k  pójdzie  n a  operację .  Posz ła  
do szpitala,  z rob iono  jej operację ,  skąd  powróc i ł a  zdrowa.

J a  ze swej strony poda łam  b a bkę  do poliej , a ta 
<ło sądu,  gdzie zosta ła  skazaną  na  l dni  więzienia  z za ­
wieszeniem  n a  2 lala.

W i e r z c h o s ł a w i c e  Władysława Idczahowa.
a d  Bog umi lowi ce .

ś
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RUCH ORGANIZACYJNY.
Do

Z w ią z ku  Zaw Łgz. Po ło ż n y ch  we Lwowie.

P R O T O K Ó Ł

z zeb ran ia  kons ty tuu jącego  egz Pol. po\y. k rośn ieńsk iego .

Niniejszym donoszą,  że po łożne  pow. Krośn ieńsk iego 
u tw orzy ły  Związek  Organ izacy jno-Zaw odow y dn ia  18-go 
g r u d n ia  1933 r  Zebran ie  to zaszczyci li  swoją  obecnośc ią  
J W P  S ta ro s t a  Stąpień, lekarz  pow. Dr. Kołodziej ,  sek re ­
tarz  pow. Dr. L uke s  oraz  p rezes  13. 13 W. 3# Krukierek.  
Z e b r a n iu  p rzew odn iczy ła  p o ło żn a  Ni. P i ła tow a  z Po loka.

Po zaga jeniu i wygłoszen iu  refera tów o obowiązkach  
p o łożnyc h  przez przedstawiciel i  wdadz, dok o n a n o  w y b o ru  
Z a rzą du  w  n a s tę p u ją c y m  składzie:  P rzew odn icząca  M. P i ­
łatowa,  zastępczyni  J. Szczęśniak, se k re ta rka  W. Dzidko-  
wa,  ska rbn iczka  M. Wfcgl a ro w a  oraz ośmiu  członkiń Za 
rządu,  p o n a d to  w y b r a n o  Komisję  Rewizy jną,  sk łada jącą  
się z czte rech członkiń.  Między i imeir i  u c hw a lono  w y s o ­
kość w k ła de k  cz łonkowsk ich  w kwTocie 6 zł. rocznie.  O rg a ­
nizac ja  o b e jm u je  42 egzam inow ane  po łożne  wyżej  w s p o m ­
nianego powńatu. S p ra w oz da n ie  z zebran ia  p rzes łano  do 
Związku  Zaws Egz. Pol  we Lwowie

Przewodnicząca: 
M. Piłatowa.

W  Po to k u , s tyczeń, 19.31 r.

P R O T O K Ó Ł

z pos iedzenia  miesięcznego Zwnązku E g z a m in o w a n y c h  P o ­
łożnych we Lwowie  odbytego 7. II .1934 r.

p o odczytaniu p ro tokó łu  z ostatniego posiedzenia,  
s ka rbn iczka  podała  s tan kasy,  k tó ry  w p r z y c h o d a c h  wy 
nosi  179 zł. 36 gr. — w r o z c h o d a c h  17 zł. 73 gr. S ildo 
461 zł. 61 gr. P ona d to  Związek pos iada  85 zł. tui d ługach  
pożyczkowych .

Posiedzenie  zaszczycili  swą  obecnośc ią  \ V P . : Prti;!'. 
Dr. Mączewski ,  D r o w a  Tyszkowa.  j i rzcdsławiciclka Zwiąż-
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ku Pracy  Obywatel skiej  kob ie t .  Delegalkii oświadczyła  ze­
b ra n y m ,  że  na  p rzysz łych  pos iedzeniach  p rze p row a dz i  p o ­
gadanki  na  lematy:

1) podnies ien ie  poz iom u  p r a c y  Związku i p r acy  o r ­
ganizacyjnej ,

2) s tanowisko  kobiety n a  tle nowej  konstytucj i ,
ił) u s taw a  sam orządow a ,
•J) s p ra w y  czysto kobiece i t. p..
N as tępn ie  p rzew odn icząca  odczyta ła  cenn ik  dla  p o ­

łożnych,  za tw ie rdzony  przez Urząd  Wojewódzki ,  k tó ry  po 
w\  d rukow a l i .u  w pewne j  ilość;. egzemplarzy  cz łonkinie  
b ę d ą  mogły n a b y w a ć  za z w ro te m  n a k ła du

W  końcu  odczytano  p i sm o kol. Markowskie j ,  k t ó ra  
zali się na odb ieran ie  jej pracy,  przez  babkę  w  I lo d o w ie a c h  
i p ros i  Związek o skuteczrią intenv-encję.

Po kró tkie j  dyskus j i  pos tanow iono  zażalenie  kol 
Markowsk ie j  ods tąp ić  Urzędowa W o je w ódzk ie m u  do p r z y ­
kładnego u k a ra n i a  babk i  i zakazan ia  jej p r ak ty k i  p o ­
łożniczej.

IV) p r z e p ro w a d z en iu  dyskus j i  czysto ni w od o wyj 
i zalalwaeniu s p r a w  bieżących  posiedzenie  zamknięto

Sekretarka: Pizewodnicząca:
Fr. Toczyska. M. Leszczyszyn.
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